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W Niemczech wykryło tajne laboratoria
Uczeni niemieccy zostaną przewiezieni do USA, Anglii i ZSRR

Londyn (API). Sekretarz parlamentarny 
ministerstwa zaopatrzenia, Arthur Woodburn o- 
świadczył dziś na konferencji prasowej, że do 
Wielkiej Brytanii przybędzie około 25 czoło­
wych uczonych niemieckich. Uczeni ci wraz z 
uczonymi brytyjskimi przeprowadzić mają ba­
dania i doświadczenia nad napędem odrzuto­
wym. Woodburn oświadczył, że wszyscy ucze­
ni niemieccy nie są hitlerowcami. Wśród pro­
fesorów, których oczekuje się w Anglii, znaj­
duje się Buschmann, światowej sławy specja­
lista w dziedzinie zagadnień związanych z opo­
rem powietrza i pojazdów o napędzie odrzuto­
wym, prof. Ernest Schmidt, który zajmuje się 
zagadnieniami związanymi z turbiną gazową, 1 
profesor uniwersytetu w Getyndze, dr Ercke. 
Uczeni niemieccy zajmą się w Wielkiej Brytanii 
problemami pokonywania oporu powietrza w

Referendum — bezpieczeństwo — budżet
Z wielu spraw, które były przedmiotem 

obrad X-tej sesji Krajowej Rady Narodowej, 
największe zainteresowanie wzbudziły trzy 
najważniejsze:

sprawa referendum, 
pierwszy od siedmiu lat budżet, 
sprawa bezpieczeństwa.
Ustawa o referendum uchwalona została

jednomyślnie. Był to pomysł bardzo szczęśli­
wy. Referendum ujawni wolę narodu w naj­
istotniejszych dla przyszłości Polski zagadnie­
niach (parlament — reformy gospodarczo- 
społeczne — nasze granice zachodnie), oczy­
ści atmosferę w kraju i — wierzymy — po­
myślniej ukształtuje wewnętrzne stosunki 
wielkich zadań i trudności gospodarczych, w 
roku wyborów i konferencji pokojowej —ko­
nieczne.

Jednomyślną była Rada również w zagad­
nieniach naszej polityki zagranicznej. Akcep­
tują ją wszystkie stronnictwa, bo linia nakre­
ślona przez P. K. W. N. i kontynuowana przez 
Rząd Jedności Narodowej, jest jedyną w peł­
ni odpowiadającą polskiej racji staną.

Natomiast inne zagadnienia wywołały oży­
wioną, chwilami gorącą, a niezawsze rzeczo­
wą dyskusję. Najgorętszą — zagadnienie bez­
pieczeństwa.

Nikt nie twierdzi, że nasz aparat służby bez­
pieczeństwa jest doskonały. Ale jest on bez­
spornie coraz lepszy, coraz sprawniejszy. Wy­
kazał to w suchym, ale jakże treściwym prze­
mówieniu minister Radkiewicz, stwierdzając, 
że do niedawna tylko 40 proc., a obecnie już 
60 proc, przestępstw jest wyjaśnianych i ka­
ranych. Ogromny wysiłek władz i organów 
bezpieczeństwa ilustrują takie' oto fakty: u- 
nieszkodliwiono i ujęto ponad 25,000 współ­
pracowników Gestapo, zlikwidowano 191 do­
brze uzbrojonych band dywersyjnych, liczą­
cych po kilkadziesiąt, często po kilkuset lu­
dzi, unieszkodliwiono wiele tysięcy szkodni­
ków społecznych, żyjących z rabunku, kra­
dzieży, szabru, oszustwa i nadużyć, które tę­
pi coraz skuteczniej M. O. Są to sprawy żywo 
obchodzące wszystkich obywateli, pragnących 
żyć i pracować w spokoju i bezpieczeństwie, 
i przeto jest rzeczą konieczną, aby Minister­
stwo Bezpieczeństwa częściej i lepiej infor­
mowało opinię publiczną o swej działalności 
i swych osiągnięciach. Wtedy na pewno znaj­
dzie więcej zrozumienia i prawdziwego uzna­
nia. Słusznie pisze „Robotnik": „o ile skutecz­
niej można by zwalczać pewne destrukcyjne 
prądy nurtujące w społeczeństwie, gdybyśmy 
byli informowani o działalności władz bez­
pieczeństwa nie raz na pół roku, ale stale i 
systematycznie..." I słusznie zauważa „Rzecz­
pospolita", że „takie wystąpienia, jak posła 
Bańczyka, byłyby niemożliwe, gdyby opinia 
publiczna dobrze znała całą ofiarną pracę M. 
O. i U. B. nad zapewnieniem ładu, bezpieczeń­
stwa i prawnorządności w państwie. Słusznie 
powiedział Premier, że jest winą władz bez­
pieczeństwa, iż nie starają się spopularyzo­
wać swojej działalności w społeczeństwie".

samolotach o napędzie odrzutowym. Woodburn 
stwierdził, że po zakończeniu wojny odkryto 
wiele stacji nadawczych, między innymi wiele 
tajnych laboratoriów, które pracowały od 1933 
roku i na które hitlerowcy wydawali ogromne 
sumy. Po rozbrojeniu Niemiec kraje sprzymie­
rzone postanowiły, że stacje nie pozostaną w 
Niemczech. Wiele z nich zostało już zniszczo­
nych, a obecnie trzy mocarstwa doszły do po­
rozumienia, że uczeni niemieccy wraz z ekwi­
punkiem naukowym powinni udać się do Sta­
nów Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii i Związ­
ku Radzieckiego w celu dalszego prowadzenia 
badań z uczonymi tych krajów. Zapytany przez 
jednego z korespondentów, czy Wielka Bryta­
nia podzieli się z Ameryką i Związkiem Radziec­
kim osiągnięciami naukowymi, Woodburn o- 
świadczył, że nie było o tym mowy w układzie,

My dodamy do tego, że jest jeszcze gorzej, 
bo otaczają swoją działalność przesadną ta­
jemniczością i nie dają wyjaśnień nie tylko, 
kiedy można, ale naiwet wtedy, kiedy potrze­
ba. Taka tajemniczość stwarza podatny grunt 
do wszelkiego rodzaju szeptanej propagan­
dy. Dodajmy: taka tajemniczość wznośi mur 
nieufności między władzami bezpieczeństwa 
i społeczeństwem. Ten mur można i trzeba 
zerwać.

Przyjmujemy, że i P. S. L. zależy na popra­
wie stanu bezpieczeństwa. Na pewno zależy 
na tym mieszkańcom wsi, którzy może naj­
więcej cierpią na skutek działalności różnych 
band i mętów. Któż je wytępi, kto zaprowa­
dzi ład i bezpieczeństwo, jak nie do tego po­
wołane organy U. B. i M. O.? Złą więc przy­
sługę oddają wsi ci politycy chłopscy, którzy 
dostrzegają i uwypuklają, często wyolbrzy­
miają nadużycia władzy niektórych orga­
nów bezpieczeństwa, ale nie widzą zbro­
dniczej działalności band lub, oo gorsza — 
jak to uczynił poseł Bańczyk — tłumaczą i 
bronią... łamiących prawo, wśród których, jak 
wiadomo, jest niemało Kainów i pospolitych 
rabusiów. Zagadnienie bezpieczeństwa nie po­
winno i nie może być nadużywane do rozgry­
wek partyjno-politycznych. Jest to zagadnie­
nie poważne, wymagające rzeczowego usto­
sunkowania się do niego, bo przecież stan 
bezpieczeństwa i stopień poszanowania pra­
wa wywiera olbrzymi wpływ na życie i sto­
sunki w kraju. Wszyscy chcemy, aby te sto­
sunki, aby nasze życie prywatne i społeczne 
było coraz lepsze i pełniejsze, a nie trudniej­
sze. Trzeba więc dążyć do ładu i normaliza­
cji stosunków w każdej dziedzinie życia.

Budżet przedstawiony przez ministra skar­
bu — pierwszy po siedmiu latach — jest wej­
ściem na drogę normalnej gospodarki finan­
sowej. Społeczeństwo odzyskało prawo wglą­
du w gospodarkę finansową państwa i prawo 
kontroli nad nią. Jest to więc jeszcze jedno 
bardzo poważne osiągnięcie. Jasne, że w dzi­
siejszych naszych warunkach budżet państwa 
— pierwszy powojenny budżet — nie może 
nie budzić różnych zastrzeżeń. Budzi je za­
równo wśród podatników, jak wśród pracow­
ników państwowych, inwalidów i emerytów, 
których oczekiwań i potrzeb nie zaspokaja. 
Wykonanie budżetu — konieczne właśnie w 
imię koniecznej normalizacji stosunków i od­
budowy naszej gospodarki — wymagać bę­
dzie od wszystkich, od całego społeczeństwa, 
wielkiego wysiłku, dużych wyrzeczeń i ofiar,
szczególnie w zakresie płac. Są one niewspół- mesj Nomes, Deuais, Roubaix, glosowali w refe- 

rendum za przyięciem Konstytucji. Natomiast wy­miernie niskie w porównaniu z wartościami, 
jakie stwarza praca. Nie może być inaczej, 
gdy znaczną częścią naszego dochodu .społe­
cznego musimy stopniowo wyrównywać ol­
brzymie straty z lat wojny i okupacji. A ina­
czej być nie może, bo jedynie w ten sposób, 
przez odbudowę i rozbudowę naszej wytwór­
czości, zbiorowym wysiłkiem i wytężoną 
pracą wydźwigniemy się z nędzy na wyższy 
poziom życia. /. z.

lecz że rząd brytyjski byłby bardzo zadowolony 
z takiej wymiany, oczywiście pod warunkiem, 
że zgodziłyby się na lo pozostałe mocarstwa.

Amerykański „znawca" Niemców 
opiera swoje nadzieje na.. 

„Hitlerjugend"
Berlin (API). Zastępca dowódcy wojsk a- 

merykańskich, gen. Clay, który kilkakrotni© dał 
wyraz swojej dobrej woli w stosunku do Niem­
ców, przemawiał niedawno na tematy związane 
ze sprawami rJłodzieży niemieckiej. Generał o- 
świadczył, ż© wszystkie twierdzenia, jakoby 
członkowie ^.Hitlerjugend" stanowili straconą 
generację i nigdy nie mogli stać się demokrata­
mi, są **pustą gadaniną. Młodzież niemiecka — 
oświadczył gen. Clay — wstępowała do szere­
gów ,.Hitlerjugend" tylko dlatego, aby uprawiać 
sport. Młodzież niemiecka — mówił dalej gene­
rał — to największa nadzieja na odbudowanie 
Niemiec jako narodu miłującego pokój. Wielu 
współczesnych członków osobistości niemiec­
kich reprezentuje zbyt podeszły wiek i zastąpić 
ich winni ludzi© młodzi.

Mamy nadzieję, że gen. Clay jest odosobniony 
w swoim mniemaniu i że odbudowywać demo­
kratyczne Niemcy będą ludzie, którzy nie wstę­
powali do „Hitlerjugend" nawet dla celów spor­
towych. .

Anglicy karmią dzieci niemieckie przysmakami
Berlin (API). Do Berlina powrócił 

pierwszy transport dzieci niemieckich, które 
na jesieni opuściły to miasto, udając się na 
pół roku do strely brytyjskiej. Razem z prze­
prowadzoną na szeroką skalę Aktion Storch, 
prasa berlińska opisuje wygląd dzieci i stwier­
dza, iż twarze ich są pucułowate i rumiane. 
Większość dzieci wyraża się z zachwytem 
o ostatnich kilku miesiącach spędzonych w 
strefie brytyjskiej, gdzie pod dostatkiem do­
starczano im mleka, masła, owoców i jarzyn. 
Warto przypomnieć, że ową Aktion Storch

Echa reSerendum we Francji
Warszawa (obsł. wł.). Na wynik referen-niem wielu obserwatorów nie wyjaśniła dostatecz- 

’ nie swoim czytelnikom znaczenia nowej xonsty- 
tucji. Propaganda partii prawicowych, a przede 
wszystkim reakcyjnej partii wolności republikań­
skiej usiłowała wmówić wyborcom, że nowa kon­
stytucja ogranicza jakoby prawa zarówno wielkiej 
jak i małej własności prywatnej i zagraża rzeko­
mo wolności indywidualnej Propaganda partii nie 
wahała się używać fałszerstw dla pozyskania wy­
borców dla swych haseł. Partia ta wypuściła ulot­
kę z rzekomą odezwą gen. de Gaul!e’a w której 
nawołuje on wyborców, by głosowali przeciwko 
nowej konstytucji. Jak wyjaśniły później koła 
zbliżone do gen de Gaulle za pośrednictwem 
Agencji France Presse, generał nigdy takiej odez­
wy nie ogłaszał. „Humanite" omawiając wyniki 
referendum podkreśla, że przeciwnicy konstytucji 
uzyskali tak słabą większość. Gdyby partia socja­
listyczna prowadziła wraz partią komunistyczną 
wspólną propagandę, to konstytucja na pewno zo­
stałaby uchwalona.

Radio paryskie w komentarzu do rezultatów 
referendum stwierdza, że bardzo mała liczba Fran­
cuzów była dokładnie zapoznana z projektem kon­
stytucji. Wielu wyborców wcale nie czytało pro­
jektu w prasie i przez radio.

Demonstracja gen. de Gaulle
Londyn (obsł. wł.). Gen. de Gaulle nie przy­

jął zaproszenia premiera do wzięcia udziału wraz 
z członkami rządu we wielkim obchodzie zwy­
cięstwa, który ma się odbyć w Paryżu w nadcho­
dzącą niedzielę. Gen. de Gaulle wyjaśnił, że za­
mierza w ten dzień udać się na grób Clemenceau a, 
wielkiego bohatera Francji w latach 1914—18

dum we Francji wpłynęła agitacja prawicowych 
partii, a zwłaszcza republikańskiej partii „Wol­
ność1', która miała na celu wywołanie wraże­
nia, że nowa konstytucja jakoby miałaby ogra­
niczyć prawa zarówno wielkiej jak i małej wła­
sności oraz indywidualną wolność. W przed­
dzień referendum republikańska partia „Wol­
ność" rozpowszechniła ulotki zawierające fał­
szywe wiadomości o niektórych komunistycz­
nych. przywódcach. Ta sama również partia wy­
dała w ulotkach rzekomą odezwę gen. de Gani­
ła, w której wzywa on dokudzielenia odpowiedzi 
„nie". Najbliższe otoczenie gen. de Gaulla za­
przecza autentyczności tej odezwy. Postawa 
partii narodowo-republikańskiej nie spotkała się 
z uznaniem u większości duchowieństwa. Tak 
na przykład arcybiskup paryski zwrócił się do 
wiernych z apelem, nawołując do przyjęcia no­
wej konstytucji. Bezpośrednim następstwem wy­
niku referendum z dnia 5 maja będzie pozosta­
wienie na dalsze 7 miesięcy tymczasowego re­
żimu we Francji.' Dnia 2 czerwca odbędą się no­
we wybory.

Londyn (obsł. wł.) Na wczorajszym przed­
południowym posiedzeniu rządu francuskiego mi­
nistrowie trzech partyj byli zgodni co do tego, 
że odrzucenie przez plebiscyt nowej konstytucji 
nie powinno przeszkodzić^ pozostaniu rządu koali­
cyjnego trzech partyj aż do dnia wyborów, tj. do 
dnia 2 czerwca.

Moskwa (PAP). Omawiając przebieg i szcze­
góły referendum francuskiego, paryski korespon­
dent Agencji Tass podkreśla, że wyborcy wielu 
departamentów o silnie rozbudowanym przemyśle mierzą w 
jak Pas de Calais! Bouches Du Rhone, Haute 
Vienne, Haute Garonne, Nord oraz wielkich miast,
Marsylia, Tuluza, Limoges, Grenoble, Toulon, Ni-

nik głosowania w wielu rolniczych departamen­
tach był negatywny. W niektórych departamentach 
przewaga odpowiedzi „nie" była wprost nieznacz­
na. Przykład departamentu Sekwany jest bardzo 
charakterystyczny; za nową konstytucją głosowa­
ło 1.201.173 wyborców, a przeciwko 1.203 118 wy­
borców. Przez cały czas główny ciężar kampanii 
za uchwaleniem nowej konstytucji spoczywał na 
barkńch Partii Komunistycznej. Partia Socjalisty­
czna broniła przede wszystkim zasady parlamentu 
jednoizbowego nie podkreślając innych zasad za­
wartych w projekcie, Prasa socjalistyczna zda-

3qd zbiera dowody 
zbrodni Grelsera

W Trybunale Sprawiedliwości toczą aię obecnie 
dochodzenia w sprawie b. gauleitera tzw. Warthe- 
landu Greisera i b. gubernatora Warszawy Fische­
ra. W sprawie Greisera zbiera dowody zbrodni 
specjalny sąd karny w Poznaniu, w sprawie 
Fischera, specjalny sąd karny w Warszawie W 
związku z tym osoby posiadające jakiekolwiek 
dowody działalności tych zbrodniarzy w postaci 
oryginalnych odbitek jakiegokolwiek zarządzenia 
względnie innych dokumentów proszone są w in­
teresie społeczeństwa o niezwłoczne przedłożenie 
ich prokuraturze'specjalnego sądu karnego w Po­
znaniu lub Warszawie. Wszystkie dowody zostaną 
po sporządzeniu odbitek zwrócone właścicielowi.

Proces Greisera w czerwcu 
w Poznania

Warszawa (obsł. wł.). Proces jednego z. 
dwóch przewiezionych niedawno do Polski zbro­
dniarzy wojennych ..gauleitera Warthelandu" 
Greisera rozpocznie się już w połowie czerwca. 
Proces toczyć się będzie w Poznaniu. Kat War­
szawy stanie przed sadem w terminie później­
szym, a proces jego odbędzie się w Warszawie.

Min. Stańczyk wraca
Warszawa (obsł. wł.). Po dwumiesięcznym 

pobycie w Stanach Zjednoczonych Minister Pracy 
i Opieki Społecznej, Jan Stańczyk opuścił dnia 
5 maja Nowy Jork, udając się samolotem w po­
dróż powrotną do Polski

poprzedziła na jesieni ubiegłego roku wielka 
akcja propagandowa przeprowadzona w ra­
dio, prasie i filmie, gdzie pokazywano Niem­
com zdjęcia, na których uśmiechnięci Anglicy 
i Angielki karmili dzieci niemieckie przysma­
kami, a jedynie krótkie wzmianki w prasie 
angielskiej donosiły w tym czasie o zastrasza­
jących postępach gruźlicy i anemii na tle 
niedożywiania nie tylko dzieci polskich, ju­
gosłowiańskich, ale również francuskich i ho­
lenderskich.

Jutrzejszy numer ,,Głosu Wielkopolskie­
go", poświęcony „Świętu Zwycięstwa , ukaże 
się 9-go bm. rano w znacznie powiększonej 
objętości i przyniesie szereg interesujących 
ilustrowanych artykułów i wspomnień, obra­
zujących walkę narodów zjednoczonychowol- 
ność „naszą i waszą", a w szczególności wkład 
narodu polskiego w wspólne dzieło zwycię­
stwa.

Cena numeru w sprzedaży 5 zl, dla prenu­
meratorów normalna.
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W Paryżu: sprawa Rumunii
Londyn (obsł. wł.). W Paryżu czterej jzumienie, to przyszłość Siedmiogrodu i likwi idem z roku 1940. To-postanowienie pokryw? 

ministrowie osiągnęli wczoraj porozumienie dacja organizacyj faszystowskich w Rumunii. ' się z zaleceniami wysuniętymi przez sprzy- 
w dwóch sprawach dotyczących traktatu po-(Nie osiągnięto zgody w sprawie propozycji'mierzonych przy podpisywaniu zawieszenia nej modyfikacji a mianowicie zamiast obowiązu 
kojowego z"1łumunią, jednakże w dwóch in-,międzynarodowej kontroli żeglugi na Dunaju broni z Rumunią w 1944 r. Dyskusja nad , iących dotychczas dni bezmięsnych, we wtorki, 
nych sprawach nie doszło do porozumienia, ji propozycji dotyczących utworzenia komisji .sprawą aparatu, mającego zajmować się spra- , * r”* będziiTw ^tkT^czwar^
i postanowili podjąć dalszy ciąg posiedzenia ; sojuszniczej dla nadzoru aresztowanych. ' wami zbrodniarzy wojennych w Rumunii do-%; te same dni wzbroniona zostanie również

tałza gotpoJ arlłf

Zmiany rozporządzenia o ogrp">r7ontu 
spożycia mięsa

Obowiązujące zarządzenie o ograniczeniach kon- 
sumcji mięsa ulegnie w najbliższych dniach pew-

o godz. 17-tej. Na posiedzeniu tym ma być 
przede wszystkim dyskutowana sprawa Buł­
garii. Sprawy, co do których nastąpiło poro

Agencja Reutera donosi, że w sprawie Sied- ' prowadziła do nieporozumienia. Donoszą, że sprzedaż tłuszczów pochodzenia zwierzęcego 
miogrodu postanowiono zwrócić Rumunii tę ' min. Bevin i min. Byrnes popierali projekt więc: słoniny smalcu, boczku i łoju, 
część, która przekazana została Węgrom ukła- utworzenia sojuszniczej komisji w sprawie

Egipl chce zerwać kajdany
Londyn (API) Jak donoszą z Kairu, premier | dzieli się za strajkiem protestacyjnym i żądają 

egipski Sidky Pasza wygłosił przemówienie, w któ- włączenia Sudanu do Egiptu, natomiast na pią- 
rym powiedział między innymi: Egipt zdecydowra- tek zapowiedzieli strajk protestacyjny przeciw

Waga porcyj mięsnych podawanych w lokalach 
. . . , . . . gastronomicznych w dni mięsne nie może przekra-

aresztowań. Zdaniem ministrów, tego rodzaju cza^ joo gramów. Przetwórnie mięsa mogą być 
I komisja dawałaby rękojmię, że nie będzie czynne w dni bezmięsne jedynie w tym wypadku 
prześladowania politycznego. Istnieją domy- ' jeżeli są całkowicie niedostępne dla odbiorców.
sły, że min. Mołotow sprzeciwił się utworze- Pewnemu złagodzeniu ulegną przepisy, regulu­

jące kwestię podawania potraw w stołówkach. W
niu takiej komisji, uważając, że podjęcie bezmięsne stołówkom pracowniczym wolno 
przez Rumunię czy inne kraje rozprawy są- 'będzie podawać potrawy z podrobów, o ile poch

ny jest zerwać kajdany, gotów jest walczyć o na 
leżne mu stanowisko w życiu międzynarodowym. 
Kraj nasz przechodzi obecnie bardzo poważny 
okres i ma nadzieję uzyskania należnych mu praw.

Anglia ustępuje...
Londyn (API). Ambasador brytyjski w Kai­

rze wydał dziś następujące oświadczenie: Rząd 
bryty‘siki projektuje wycofanie z Egiptu wszyst­
kich lądowych, morskich i powietrznych sił bry­
tyjskich. Rząd egipski powinien podjąć kroki ma­
jące na celu udzielanie sobie wzajemnie pomocy 
w czasie wojny lub jej niebezpieczństwa zgodn;e 
z istniejącym sojuszem między obu narodami. 
Rząd Jego Królewskiej Mości ma zamiar umoc­
nienia sojuszu z Egiptem na podstawie równości 
obu krajów, posiadających wspólne interesy. Ce­
lem wykonania tych zamierzeń nawiązane zostały 
rokowania w atmosferze przyjaźni i dobrej woli 
i Wielka Brytania zaproponowała wycofanie swo­
ich wojsk z terenu Egiptu.

Egipt domaga się Sudanu
Warszawa (obsł. wł.). W Kairze prowa­

dzone były wczoraj rozmowy brytyjsko-egipskie 
w sprawie zmiany traktatu z 1936 roku. Wła­
ściwe pertraktacje rozpoczną się we czwartek. 
Komitet studentów i robotnicy egipscy wypowie-

postanowieniom anglo-amerykańskiej komisji dla 
spraw Palestyny.

dowej przeciw zbrodniarzom wojennym było­
by wystarczającą gwarancją sprawiedliwości.

Wzmożenie akcji samoobrony lewicy greckiej 
przed monarchistami

Warszawa (obsł. wł.). Agencja Reutera do­
nosi, że koalicja lewicowych partyj greckich 
ogłosiła, że zmuszona będzie zastosować samo­
obronę przed ciągłymi atakami monarchistów na 
członków partii lewicowych. W Atenach przy­
wódca komunistów stwierdził, że jeżeli atakuje 
się zbrojnie demokratów, będą oru zmuszeni użyć 
broni przeciw napastnikom. Grecki minister bez­
pieczeństwa publicznego oświadczył w związku

z tym, że rząd jest zdecydowany do zastosowa­
nia jak najdalej idących kar wobec aktów ter­
roru. Obok kary śmierci wprowadzone zostanie 
deportowanie podejrzanych elementów na wyspy 
morza Egejskiego. W Atenach postawiono poste­
runki policji przed siedzibą partii EAM i organi­
zacji sitosów. W czasie zajść między sitosami a 
monarchistami iedna osoba została zabita, a 3 ra­
nione. f

Eksplozja pod Norymbergę
Warszawa (obsł, wł.). Podczas eksplozji 

magazynu amunicji pod Norymbergą istniało 
poważne niebezpieczeństwo, że wybuchy spowo­
dują uszkodzenie podziemnych zbiorników z ga­
zami trującymi. Wybuch spowodował wypadnię­
cie szyb w gmachu sądowym w Norymberdze, 
.gdzie sądzi się niemieckich zbrodniarzy wojen­
nych. (Więc w Niemczech jeszcze są zbiorniki 
z gazami trującymi?... Red.) '

Argentyna odmawia wydania 
hitlerowców

Nowy Jork (obsł. wł.). W Waszyngtonie 
Achesson, pełniący obowiązki sekretarza stanu 
oświadczył dziennikarzom, iż pomimo, że St. 
Zjednoczone zwróciły się do Argentyny z żąda­
niem deportacji 100 osób określonych jako nie­
bezpiecznych hitlerowców, rząd Argentyny nić 
podjął żadnej akcji w tym kierunku.

Stanowisko Francji 
wobec projektu ministra Byrnesa
Londyn (obsł. wł.). W dniu wczorajszym 

rząd francuski powziął uchwałę, że propozycja 
min. Byrnesa odnośnie zawarcia 25-letniego trak­
tatu, który by zagwarantował rozbrojenie Niemiec, 
jest interesująca, ale niewystarczająca Rząd po­
wziął tę decyzję po wysłuchaniu sprawozdania 
min. Bidaulta z konferencji ministrów spraw za­
granicznych. Rząd polecił ministrowi zapoznać 
konferencję z tym punktem widzenia, gdy propo­
zycja amerykańska znajdzie się na porządku 
obrad, a równocześnie nalegał na spełnienie żą­
dań Francji, w sprawie umiędzynarodowienia Za­
głębia Ruhry i w sprawie okupacji wojskowej 
w Nadrenii.

Plac Zwycięstwa *
Warszawa (obsł, wł.). Na poniedziałkowym 

posiedzeniu warszawskiej Rady Narodowej po­
wzięto uchwałę przemianowania Placu Saskiego 
na Plac Zwycięstwa.

W Warszawie, na Placu Teatralnym jak rów­
nież na terenie b. ministerstwa spraw zagranicz­
nych w przygotowniu do defilady ustawiły się 
jednostki zmotoryzowane i pancerne. Do War­
szawy przybędą poczty sztandarowe wszystkich 
pułków polskich, aby wziąć udział w uroczysto­
ściach w dniu 9 maja.

Kredyt na akcję siewną
Warszawa (obsł wł.). Państwowy Bank 

Rolny uruchomił kredyt na akcję siewną jako po­
moc dla rolników na zakup nasion i sadzeniaków, 
narzędzi rolniczych i opłacenie robocizny. Suma 
przeznaczona na ten kredyt wyniesie 150 milionów 
zł. Kredyt udzielany będzie na czas 9 miesięcy 
przy oprocentowaniu 6% w stosunku rocznym.

Rewelacje amerykańskiego speakera
Warszaw a (obsł. wł.) Speaker radia amery­

kańskiego oświadczył w dniu 5 maja przez mikro­
fon rozgłośni Nowego Jorku, iż Hiszpania przy­
gotowuje się do wojny oraz, że Stany Zjednoczone 
wysyłają do Madrytu samoloty typu C 47. Kores­
pondent podkreślił także, iż w Hiszpanii rozwija 
się przemysł zbrojeniowy, na czele którego stoją 
hitlerowcy niemieccy.

Dania ściga kolaborantów
Kopenha'ga (ZAP). Od chwili wyswobodze­

nia Danii do końca roku 1945 sądy duńskie 
wygotowały 570 skarg przeciw urzędnikom, ob­
winionym o niegodne zachowywanie się za cza­
sów okupacji niemieckiej. Od Nowego Roku 
przygotowano 200 dalszych podobnych spraw, 
a na decyzję czeka jeszcze 300.

Wielu zwolenników nazizmu zbiegło z Danii 
do Szwecji i Norwegii, aby uniknąć dochodzeń. 
Najpoważnejszy kopenhaski dziennik konserwa­
tywny „Berlinske Tidende" donosi, że zbiegowie 
ci uprawiają czynną akcję na rzecz nazizmu, 
przesyłając do wielu osób, a nawet do redakcji 
pism broszury agitacyjne i odezwy. Druki te 
wychodzą w Norwegii i nielegalną drogą dostają 
się do Danii.

Niepodległość Filipin ogłoszona będzie 
w lipcu rb.

Nowy Jork (obsł. wł.). St. Zjednoczone 
utworzą ambasadę w Manili po uzyskaniu nie­
podległości przez Filipiny w dniu 4 lipca.

Nowy Jork (obsł. wł.). Prezydent Trurnan 
podpisał dwie ustawy, dotyczące wysp filipiń­
skich. Pierwsza ustawa przewiduje 8-letni okres 
wolnego handlu z Filipinami a następnie 20-letni 
okres kiedy cła będą nakładane stopniowo. Dru­
ga ustawa przewiduje zebranie funduszów na 
pokrycie strat poniesionych przez naród filipiń­
ski w czasie wojny.

Polityka zagraniczna Belgii
Bruksela (PAP). Minister spraw zagrani­

cznych Spaak, przemawiając w parlamencie na 
temat polityki zagranicznej Belgii, zaznaczył, że 
Belgia, Holandia i Luksemburg, powinny być za­
proszone na konferencję ministrów spraw za­
granicznych w Paryżu z chwilą omawiania sprawy 
Zagłębia Rubry i Nadrenii. Minister Spaak za­
wiadomił posłów, że na swój wniosek w tym 
względzie otrzymał przychylne odpowiedzi od 
Wielkiej Brytanii i Stanów Zjednoczonych, zaś 
niezupełnie zadowalającą odpowiedź od Fran­
cji. Minister Spaak podkreślił, że ponieważ Fran­
cja żąda ustalenia zachodniej granicy Niemiec, 
oraz ponieważ wschodnia granica Rzeszy również 
została już ustalona, stanowisko Belgii jest wy­
raźne: Ze względu na to, że każda zmiana granicy 
zachodniej Niemiec pociąga za sobą zmianę gra­
nicy Belgii, kraj ten posiada prawo uczestnicze­
nia w obradach na ten temat.

Przeciw odłączeniu Nadrenii i Rubry 
od Niemiec

Berlin (ZAP). Duże zadowolenie wśród Niem­
ców wywołała wiadomość, że konferencja premie­
rów brytyjskich państw dominialnych wypowie­
działa się przeciw oddzieleniu Nadrenii i Zagłę­
bia Ruhry od Niemiec. Oświadczeniem premierów, 
że należy poczynić wszystkie kroki, ażeby Niem­
com uniemożliwić powrót do siły militarnej, Niem­
cy zdają się nie przejmować.

Brytyjski minister spraw zagranicznych wręczył 
w Paryżu francuskiemu ministrowi spraw zagra­

dza one z uboju zwierząt rzeźnych, dostarczonych 
przez rolników w ramach akcji świadczeń rzeczo­
wych i zwalnianych przez Ministerstwo Aprowi­
zacji i Handlu na zaopatrzenie zagwarantowane.

Dalsze ograniczenia przemiałowe
Zapowiadane już dalsze ograniczenia przemia­

łowe wywołane koniecznością maksymalnego osz­
czędzania zbóż w ok.esie ciężkiego przednówka 
_  wejdą w życie w najbliższym czasie. Wprowa­
dzają one jako maksymalną granicę przemiału dla 
pszenicy 80%, dla żyta 90%.

Niższy przemiał zbóż dozwolony bedzie jedy­
nie w wyjątkowych wypadkach za zezwoleniem 
Ministra Aprowizacji i Handlu na potrzeby siero­
cińców, szpitali, sanatoriów, chorych itp

Pieczywo, wypiekane z mąki o niższym prze­
miale będzie mogło być sprzedawane jedynie w 
sklepach, posiadających specjalne uprawnienie 
ze stromy Ministerstwa, celem zaspokojenia potrzeb 
konsumentów, którzy ze względów zdrowotnych 
nie mogą spożywać ciemnego pieczywa.

Władze zwrócą baczną uwagę, aby konieczne te 
zarządzenia dotknęły nie tylko tych, którzy otrzy­
mają chleb na drodze przydziałów kartkowych, 
lecz również wolny rynek.

Nawozy sztuczne dla wszystkich 
rolników

W celu ułatwienia rolnikom zaopatrzenia się w 
nawozy sztuczne wydane zostało nowe zarządzenie 
.Ministra Aprowizacji i Handlu z dnia 29 kwietnia 
br., regulujące sprawę rozprowadzenia nawozów 
sztucznych między wszystkich rolników. Stosow­
nie do zarządzenia każdy rolnik, bez względu na 
obszar gospodarstwa i stopień wykonania świad­
czeń rzeczowych ma prawo nabycia nawozów sztu­
cznych po cenach komercyjnych, oraz w drodze 
wymiany kredytowej (na skrypty dłużne).

Jio J<

— Brytyjskie władze ok-upac/yinie oddały do dyspozycji mia­
sta Wiednia 300 cię żarowych samochodów, dalszych 1200 oraz 
poitrzcbn-e ozęścd zamienne zostaną magistratowi wiedeń­
skiemu dostarczone w nalbliżstzytn czasie.

— Celem ożywienia handlu zagranicznego Austria przy- 
spiesizono ustalenie listy towarów wymiennych nnędizy 
Austrią a Włochami. Lista ta została już ogłoszona.

— Niemcy, znajdujący się w niewoli brytyjskiej, będą mo­
gli wysyłać częić siwych zarobków do b. Rzeszy pod wa­
runkiem, że będą to zarobki uzyskane aa prace, żniwne. 
Ogłaszając to. spodziewają się Anglicy ,.zachęcić jeńców 
niemieckich do udziału w pracach żniwnych. Dalsaą za­
chętą ma być obietnica,, że pracujący przy żniwach dostaną 
większe przydziały żywuoócaow e.

—- Od chwili rozpoczęcia akcji wysiedleńczej ocmócńło 
Czechosłowację 215 705 Niemców w 218 specjalnych trans­
portach kolejowych. Prezydium rady ministrów zwróciło się 
niedawno z apelem do obywateli, aby powstrzymali się od 
zbędnych, a nawet sakodldwych interwencji u włada w spra­
wie wysiedlania.

— Z Hulczyna donoszą, że po kilkakrotnych próbach nac-
mieckiich malowania swastyki na płotach, mucach itp. 
organy bezpieczeństwa aresztowały dwóch robotników nie­
mieckich, którzy w drodze do kościoła śpiewali głośno ,.Die 
Fahne hodh . . .“ W areszcie tłumaczyli się nietrzeźwością. 
Niewiele im to jednak pomoże, tym więcej, że przy rewizji 
domowej znaleziono broń mało kalibrową oraz amunicję kara­
binową. W najlepszym dla nich wypadku zostaną wysiedleni 
do Niemiec. ’

W Chodowskim Smelctalu w pobliżu Mariańskich Lazmi
. _ j j „t, wybuchł pożar który szybko ogarnął szereig budynków, po-mcznycb propozycję swego rządu co do przyszłych znaczne szkody, dalk się okazało, sprawcami pożaru

losów Zagłębia Ruhry. I byli dwaj nieletni chłopcy niemieccy.

Ig en n e i radio donoszg:

'-ariy Fiedler

’ WYSPA
— Cóż to, do diaska? — pytam Jeana, chłopca 

Krcola, mego towarzysza podróży i tłumacza.
Jean oczywiście nie wie. Lecz zanim kucharz 

ugotuje kurę, warto pójść na wywiady. Zapuszcza­
my się w |abirynt chałup. Chałupy są puste.

Cała wieś, starzy, młodzi i najmłodsi, zebrała 
©ię na pobliskim pastwisku i nad czymś gorąco 
rozprawia* Potworzyły się grupy, w których roz- 
namiętnieni ludzie mówią głośno i szybko. Bęben 
wciąż bije wściekle tam-tam. Znam już kilkadzie­
siąt wsi malgaskicb, zawsze cichych i jakby 
uśpionych. Podniecenie w Antambato oznaczać 
•musi niezwykły, ważny wypadek. A podniecenie 
jest rzeczywiście ogromne: nawet widok białego 
przybysza, rzadkiego tu gościa, mało co ich 
uśmierza.

Dopiero moi burżani, Tsimiheci tak samo jak 
mieszkańcy wsi, wysłani na wypytki, wnoszą tro­
chę światła. Heca doprawdy niezwykła.

Oto stary Tsidiso, najbogatszy mieszkaniec An­
tambato, właściciel wielkiego stada bydła, ma 
żonę i jedno dwuroczme dziecko. Dziecko od pe­
wnego ozasu choruje i zaniepokojeni rodizice po­
szli po radę do miejscowego mpisikidi, wróżbia- 

. rza. Tenże wyczytał ze swych ziaren ponury los: 
że dziecko jest w niebezpieczeństwie i pewnie 
umrze; że matka jego jest już niepłodna i dzieci 
więcej mieć nie będzie; że wobec tego Tsidiso, dla 
zachowania ciągłości rodu, winien dobrać sobie 
drugą żonę, i przewidujące ziarna sikidi już na­
wet wyraźnie określiły, którą: młodą Ramananę. 

Lecz oto stała ©ię rzecz nad wyraz gorsząca i
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bezprzykładna: dziewczyna zbuntowała się prze­
ciw boskim wyrokom ziaren sikidi i oświadczyła 
zuchwale, że ma już swego kochanka i że starego 
Tsidisa za męża mieć nie chce. Zakipiało w oko­
licy powszechnym oburzeniem przeciw krnąbrnej 
ramatu.

Jednane dziewczyna nie poddała się. Poszła 
po radę do innego wróżbiarza, rywala, mieszkają­
cego w sąsiedniej wsi Beroitra. Ten oczywiście 
boskiego wyroku swego kolegi unieważnić nie 
mógł. Ale równie mądre ziarna jego sikidi wnio­
sły ważną poprawkę: owszem, dziewczyna zosta­
nie żoną Tsidisa, ale tylko wtedy, jeżeli tak za­
decyduje dawny obyczaj przodków: gonitwa o 
małżeństwo. Tsidiso ma według obrządku gonić 
Ramananę. Jeżeli ją dogoni i przytrzyma, będzie 
jego: jeżeli nie dogoni, dziewczyna będzie wolną. 
Wszyscy na to się zgodzili i właśnie dziś w po­
łudnie ma się odbyć wykonanie wyroku wraz z 
gonitwą. Stąd zrozumiałe podniecenie całej wsi.

I moje własne. Tsidisa znam. Był w gronie wi­
tających mnie starców. Człowiek dobrze już w 
sile wieku i o włosach siwiejących. Potem poka­
zują mi dziewczynę Stoi na uboczu na pastwisku 
z dwiema przyjaciółkami, smutna, bardzo smutna. 
Ale ma młode, krzepkie łydki i wierzę, że się 
złapać nie da. Widzę jej przygnębienie i jestem 
z całą życzliwością po jej stronie, tak samo zre­
sztą, jak cała młodzież wsi. Powinna siebie wy­
grać.

Rzecz zaczyna się około pierwszej po południu. 
Tsidiso zdejmuje koszulę i z niemiłym rozczaro­

waniem stwierdzam świetną formę jego muskular­
nego ciała. Lecz nie tracę nadziei.

Na dany przez jakiegoś starca znak Ramanana 
wyrywa się jak strzała. Wpada między chałupy i 
natychmiast ginie z oczu. Kilka sekund później 
puszczony Tsidiso pędzi za nią. A za nimi cała 
wieś, hucząca i roześmiana widowiskiem. Wnet na 
opustoszałym pastwisku pozostajemy sami, ja z 
Jeanem.

Gonitwę słychać z daleka po wrzasku. To od­
dala się, to się przybliża, lecz wsi nie opuszcza, 
kołując wciąż pośród chałup

W pewnym momencie spostrzegamy dziewczynę. 
Wyskakuje jakie dwieście kroków od nas i ukry­
wa się za ścianą chaty na skraju wioski. Widocz­
nie udało jej się zmylić pogoń, bo hałas docho­
dzi z innej części wsi. Biedactwo jest już zmę­
czone, oddech chwvta z trudem.

Niestety niedługo zaznaje ©pokoju. Jakiś męż­
czyzna dostrzega ją z daleka i wielkim krzykiem 
zwraca na nią uwagę. Pogoń wali natychmiast w 
jej kierunku. Spłoszona dziewczyna umyka znów 
między chałupy. Później dowiaduję się, że męż- 
czyl&ną, zdradzającym jej ukrycie, był jej wła­
sny wuj.

Widowisko, które z początku śledziłem tylko z 
zaciekawieniem i współczuciem, zaczyna przejmo­
wać mnie wstrętem i grozą. Toż to z pół zabawy, 
z jakiegoś mnie, lub więcej cudacznego obyczaju, 
przeradza się w brutalną nagankę, w prawdziwe 
łowy na człowieka, w jakiś odrażający wylev 
okrucieństwa. Dziewczyna jest coraz podobniejsza 
do szczutego zwierza, walczącego o życie. Z roz­
paczą coraz widoczniejszą z coraz wyraźniejszym 
przerażeniem broni się i walczy o jakąś rzecz, 
której doniosłości dotychczas widocznie niedo­
ceniałem.

W miarę przeciągania się gonitwy dziewczyna

zaczyna tracić swą przewagę młodości: strach i 
nerwy obezwładniają jej siły. Na chwilę prze­
szywa mnie myśl, czyby swoją interwencją nie 
przerwać tego pastwienia się. Lecz to zamiar bez­
nadziejny; gdybym przerwał teraz, to co nastąpi 
później, po moim odjeździe? Dziewczyna należy 
do ich świata i jesi przykuta do ich obyczajów. 
Ja jej pomóc nie mogę.

Dziwię sfę, dlaczego nie ucieka w pole. Chyższa 
i lżejsza, wzięłaby tam niewątpliwie przewagę. 
Lecz ona woli pozostać wśród ludzi i wkrótce 
wiem, dlaczego. Gdy Tsidiso mija grupę dziew­
czyn, jedna z nich rzuca mu kłodę pod nogi. On 
pada jak długi, przeklinając ze wściekłości i traci 
kilkadziesiąt kroków. Młodzież pomaga 'ucieka­
jącej.

Później Ramanana wybiega ze wsi i sunie pod 
wzgórze, wznoszące się tuż za ostatnimi chatami. 
Widzimy teraz jak na dłoni cały przebieg pości­
gu, dziewczynę wspinającą się co sił i prześla­
dowcę o kilkadziesiąt kroków za nią Okazuje 
się, że ucieczka na górę była pomysłem fatalnym. 
Przy wdzieraniu się mężczyzną ma od razu wy­
bitną przewagę, pnie się jak małpa i szybko do­
gania uciekającą. Jesteśmy tak głęboko przejęci 
losem dziewczyny i jej walki, że zbliżająca ©ię 
klęska sprawia nam istny ból.

Bo widzimy wszystko dokładnie: Tsidiso doga­
nia ją i chwyta. Lecz to jeszcze nie koniec. Ja­
kimś cudem dziewczyna wyrywa mu ©ię z objęć 
— znać, że i on także już osłabł — i na łeb na 
szyję wali na dół. To ją ratuje. On jest jakby 
otumaniony. Ona wyprzedza go o znaczny kawał, 
daje nura we wsi, pędem mija nas i wybiega w 
pole. Biedactwo oczy ma zalane obłędnym stra­
chem i wątpię, czy nas w ogóle widziała. Lamba 
jej jest rozdarta, szyja zakrwawiona.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Środa, dnia R maja 1946 roku i 
Kalendarz rzymsko-katolicki — Stanisława bp. 
Kalendarz słowiański — Stanisława

Czwartek, dnia 9 maja 1946 roko
Kalendarz rzymsko-katolicki — Grzegorza
Kalendarz słowiański — Bożydara

Uwaga członkowie „Czytelnika1*
Członkowie, którzy na zebraniu Kola Grodz­

kiego Spółdz. Wyd. „Czytelnik" w dniu 6 bm. 
zamówili ulgowe bilety na przedstawienie „Ju­
dasz z Karlothu" mogą je dzisiaj odebrać w 
„Czytelniku" przy ul. Wyspiańskiego 10, Przed­
stawienie odbędzie się w czwartfek, dnia 9 bm. 
o godz. 18.

„Wojsko polskie w drugiej wojnie 
światowej**

Odczyt pod powyższym tytułem wygłosi dzi­
siaj o godz. 17-tej w małej auli Uniwersytetu 
Poznańskiego ppłk. Uziębło dla profesorów i stu­
dentów U. P. Prelegent omówi udział żołnierzy 
polskich w walkach na wschodzie i zachodzie.

Wstęp bezpłatny.

Pracownicy budowlani żądają 
poprawienia warunków bytu

(c) W ub. tygodniu odbyło się zebranie Rad Za­
kładowych Przedsiębiorstw Przem. Budowlanego, 
które przy obecności zarządu Związku, sekretarza 
okręgowego oraz delegatów R. Z., zagaił ob. Ba- 
naszkiewicz, wyjaśniając równocześnie zebranym 
powody późnego powołania do życia Rad Zakła­
dowych. Z kolei zaapelował przewodniczący do 
obecnych o udział w święcie 1-go Maja.

Ob. Mydlak, sekretarz ozręgowy, udzielił wy-- 
jaśnjeń dotyczących umowy zbiorowej i kwestii 
związanych z aprowizacją pracowników budowla­
nych. Obecni na zebraniu domagali się wprowa­
dzenia innej umowy, która zapewniłaby pracow 
nikom budowlanym lepsze stawki plac. W wyniku 
dyskusji wybrano delegatów do Warszawy, 
którzy załatwią wszelkie sprawy dotyczące 
żądań pracowników budowlanych. W skład de­
legacji weszli ob ob. Zawitaja, Ptaszyński, Gram- 
za i Mydlak.

Na wniosek ob. Tripisa wystosowano rezolucję 
do władz kompetentnych, domagającą się wyda­
nia innej taryfy płac kart żywnościowych I kat., 
przydziału odzieży, opału, mieszkań oraz przy­
działów żywnościowych. Rezolucję przyjęto jed­
nogłośnie.

Ustaleniem terminu zebrań Rad Zakładowych 
Przeds. Przem. Budowlanego na pierwsze czwart­
ki po 15-tym każdego miesiąca, godz. 14-tą, oraz 
wyjaśnieniem przedstawiciela Komisji Rewizyjnej 
■w sprawie współpracy z O. K. Z, Z. i ob. Gramzy 
w sprawie użycia pieniędzy składkowych, zebranie 
zakończono.

Jubileusz piekarni mechanicznej 
„Słońce**

(c) Przy udziale naczelnego dyrektora Państw. 
Zjednoczenia Młyńsko-Piekarnianego, ob. Nowic­
kiego, prezesa Rady Zakładowej Spółdz. „Spo­
łem", ob. Mączyńskiego, kierownika wydz, pers. 
Państw. Zjednoczenia Młyńskiego, ob. Rudzika, 
przedstawiciela O. K. Z. Z., ob. Rajewicza oraz 
licznych gości reprezentujących handel, rzemio­
sło, spółdzielczość i partie polityczne, odbyła się 
w niedzielę uroczystość jubileuszowa w piekarni 
mechanicznej „Słońce" przy ul. Grobla.

Powitania gości dokonał kierownik zakładu 
ob. Godziński, po czym zabrał głos nacz. dyr. No­
wicki, wyrażając uznanie pod adresem jubilatów 
za wytrwałą i sumienną pracę. Naczelnik Fran­
kiewicz podkreślił w kolejnym przemówieniu 
wysiłki pracowników na polu produkcji Chleba, 
zapewniające zaopatrzenie mieszkańców naszego 
miasta. Z ramienia OKZZ przemówił ob. Raje- 
wicz. 1

Wręczenia dyplomów jubilatom dokonał dyr, 
ob. Nowicki, po czym przystąpiono do części ar­
tystycznej programu, którą urozmaiciły występy 
muzyczne w wykonaniu skrzypka ob. Wypuszcza.

Na szczególne podkreślenie zasługuje fakt, że 
w urządzonej zbiórce pieniężnej zebrano wśród 
gości sumę 2000 zł na odbudowę Ratusza poznań­
skiego i 2984 zl na biedne dzieci. Pieniądze prze­
kazano przedstawicielowi naszej redakcji.

Prenumerata
Głosu Wielopolskiego

na miesiąc czerwiec 1946 ro\u 
wynosi 53,—? zł

na prowincji z odnoszeniem do domu. 
' Zamówienia przyjmują wszystkie Urzędy

i Agencje Pocztowe do 15 maja 1946.
zł 50—

na miasto Poznań. Zamówienia przyjmuje 
Sp. Wyd. „Czytelnik", Wydział Kolpor­
tażu, ul. Bukowska 3, telefon 78-64, oraz 
wszystkie agencje i kioski gazetowe do 
25 maja br. Wpłaty po tych terminach 
nie będą uwzględniane.

Komunikacja telefoniczna między 
Polską i Z. S. R. R.

Zaprowadzony został ogólny ruch telefoniczny 
między Polską i Z. 9. R. R. na razie z Moskwą, 
Kijowem i Leningradem. Opłata za trzyminutową 
rozmowę z tymi miejscowościami wynosi zł 340. 
Dopuszczalne są rozmowy państwowe pilne 
1 zwykle, lotnicze pilne, prywatne zwykle i in­
formacje.

Rozmowy telefoniczne w ruchu z Z. S. R. R- 
mogą być przeprowadzone w językach polskim, 
rosyjskim, angielskim i francuskim.

I

tywąeam Móczystóóci ut dniu Święta Zwycięstwa
Uroczystości związane z obchodem święta Zwy­

cięstwa- w Poznaniu — zainauguruje capstrzyk, 
który dzisiaj wieczorem przejdzie ulicami miasta. 

I Punktualnie o godz. 19.30 zbiora. się na placu Wol­
ności: kompania pułku p-eeboty z orkiestrą oraz 
zwarte oddziały reprezentaćyj związków młodzie­
żowych — Z. W. M„ Wici, OM-TUR i Z. H. P. 
po sto osób.

O godz. 20-tej nastąpi przemarsz oddziałów 
przez miasto. Z placu Wolności capstrzyk przej­
dzie Alejami Marcinkowskiego, ul. Walki Mło­
dych, pl. Hoovera, ul. Pólwiejska i Daszyńskiego 
do Rynku Wildeckiego, skąd Wierzbięeicami i 
przez Most Dworcowy dojdzie do ul. Marsz. 
Focha aż do Parku Wilsona, następnie skieruje 
się ul. Berwińskiego na Matejki, po czym ul. 
Kraszewskiego dojdzie do Rynku Jeżyckiego, na 
którym capstrzyk rozwiąże się.

W czwartek, dnia 9 bm. o godz. 9-tej zbiórka 
organizaeyj na placu Wolności. O godz. 9.50 przy­
bycie przedstawicieli władz świeckich i wojsko­
wych. O godz. 10-tej uroczystą mszę św. pol-ową 
odprawi ks. putk. Zebrowski. O godz. 10.45 prze­
mówienia: Wojewody, d-cy Okr. Wojskowego 
gen. dyw. Strażewskiego, przedstawiciela społe­
czeństwa oraz delegata Zw. Walki Zbrojnej o 
Niepodległość i Demokrację. O godz. 11-tej roz- 
pocznie się defilada Wojska Polskiego, którą od- 
bierze na pl. Stalina — Wojewoda oraz gen. dy­
wizji Strażewski.

Pó południu o godz. 15-tej wręczone zostaną 
w „Domu Żołnierza" dyplomy zdemobilizowanym 
żołnierzom. O godz. 16-tej wesoła zabawa ludo­
wa dla szerokich rzesz pracujących w Ogrodzie 
Zoologicznym. O godz. 17.30 odbędzie się w Te­
atrze Wielkim gallowe przedstawienie „Straszne­
go dworu". W dniu 9 maja wszystkie kina po- 
znańskie dają bezpłatne przedstawienia dla woj­
ska, robotników i pracującej inteligencji.

Miejscowe społeczeństwo uprasza się o naj­
liczniejszy udział w uroczystościach óraz o ozdo­
bienie domów i wystaw sklepowych emblematami

Omówienie sesji K. R. N.
W piątek, dnia 10 bm., o godz. 18-tej w a-uli 

Akademii Handlowej poseł do Krajowej Rady 
Narodowej ob. Izydorczyk wygłosi odczyt na 
temat 10-tej sesji K. R. N., jaka niedawno odbyła 
się w Warszawie. Wstęp bezpłatny.

Środa, 8 maja 1946 
W teatrach poznańskich:

Teatr Wielki-, dziś. godi. IS-ta — „Cygan*"*"; rubra, ęodr. 
16-ba — „Straszmy dwór”.

Teatr Polski: dziś, {Juda. 18-ta i jutao, fodoc. T6-U i 16-ta — 
„Grube ryby" z Ludwikiem Solłskńra.

Teatr Nowy: dwiiś i jutro, godzi. 16-ta — „Jwtas® z Kariotłm" 
(jutro po r®z usta troi).

Miejski Teatr dla Młodzieży: dziś — le«tr nAeoryroroy, jutro, 
godz. 18-ta — „Młodzii".

Miejski Teatr Marionetek: dziś — teatr nieczynny; jutro, 
godz. 16-ta — „Bartek/ ze Żnina”.

Teatr Okręgowego Domu Żołnierza: dziś i jtotro, godz. 18-ta 
— , .Papa . się żenn .

„Kukułka": Kawiarni* ,,As”. pł. Wolności 4 — dziś i futro, 
godz. 18-tia — „Srebrne gody".

Wystawa. — Salon Wiosenny Związku Polskich Artystów 
Plastyków, Okręgu Po Zarańskiego w Muzeum Wielkopolskim, 
ozrts otwarcia od godz. 10—14-4ej.
W kinach poznańskich:

„Apollo": godte. 15, 17 i 19-ta — Jeden z n*ssych samo­
lotów zaginął". „Bałtyk": godz. 16, 17 i 19-ta — , Honolulu". 
„Muza": godz. 1)5, 17 i 19-ta — „Człowiek który żył dwa 
raoy". „Rlalto": godrz. 15, 17 i 19-ta — „Chłopiec z aaane-go 
mtaśta". „Warta": godz. 16, 17 i 19-ta — „Diwuj żołnierze".

Z Teatru Wielkiego
Dziiiś, w środę o godz. 18-tej opera w 4-ch akt-a-ch Pucci­

niego „Cyganeria" z dr. Stani Zawadaką w roli tytułowej. 
Kierownók muzyczny dyr. dr Z. Latosizewtlpi, reżyseria K. Ur­
banowicza, obraiz sceniczny t kostiiuny Z, Szpimgi-era.

W czwartek, 9 bm., o godz. 16-tej uroczyste preedstawie­
wie opery narodowej St. Moniuszki — „Straszny dwór" w 
premierowej obsadzie. Kierownictwo muzyczne dyr. dr Z, La. 
toszewski.

W piątek. 10 bm., o godz. IS-bej — „Krainę uśmiechu”, 
w sobotę, 11 bm., o godiz. 18-tej — ,,Cyigaoeria‘‘.

Tola Nankiewiczówna w Poznaniu
Znana nasn z polskich filmów Tola Nankiewiczówna wy­

stąpi jedyny raz na wieczorze piosenek i pieśni w niedzielę,, 
dnia 12 hm., o godz. 18.30 w aula uniwersyteckiej.

Bilety są już do nabycie w księg-ami Gebethner* i Wolffa. 
ul. Kantaka óa, w dzień koncertu od godziny 15-tej w ka­
sie auli.

„Srebrne gody" w Kukułce
Doczekał się więc sympatyczny poznański klub 

literacki 25 programu. Gościem i gwoździem pro­
gramu jest przybyły z W’arszawy założyciel 
powojennej Kukułki — Stefan Sojecki. On też 
stal się tematem pier­
wszej części progra­
mu, któremu nadano 
charakter uroczysto­
ści, jaką Poznań nie­
dawno przeżył w Te­
atrze Polskim, z oka­
zji przyjazdu Mistrza 
Ludwika Solskiego.
Ale satyryty mają in­
ne spojrzenie na 
świat Spojrzenie, 
powiedziałbym bo­
czne.

„Mowy powital­
ne" wygłaszane przez 

przedstawicieli 
władz, partyj i świa­
ta artystycznego w
interpretacji Stefana Drewicza, Zenona Lauren- 
towskiego i Mieczysława Serwińskiego — artysty­
cznie wykrzywione, wygroteskowane (spojrzenie 
boczne) nagradzano ze szczerym entuzjazmem. 
Miałbym zastrzeżenie drobne co do dwóch mów 
zbyt długich (na niedzielnym wieczorze już zre­
sztą skróconych) bez pointy i humoru. Drobne te 
uwagi giną jednak w prawdziwej powodzi świe­
tnych dowcipów, kapitalnej satyry, zdradzającej 
cięte pióro.

Stanisław Strugarek

Powitafną część „transmitowaną na wszystkie 
rozgłośnie" wypełniają jeszcze pewne insceni­
zacje z całym arsenałem różnych rekwizytów. 
Przy mikrofonie Stanisław Strugarek.

narodowymi, flagami 1 portretami. Pamiętajmy, 
że Święto Zwycięstwa to dzień triumfu oręża pol­
skiego. który pospolem z żołnierzami Narodów 
Zjednoczonych wywalczył nam wolność i nie­
podległość.

Równocześnie zamieszczamy odezwę Prezyden­
ta miasta, wydaną z okazji Święta Zwycięstwa.

„W dniu 9 bm. przypada pierwsza rocznica dnia, 
w którym fanfary zwycięstwa ogłosiły całemu cy­
wilizowanemu światu, że pokonano na zawsze hy­
drę germańską a wraz z nią zmiażdżono butę 
pruską, wyrodną matkę niszczycielskich haseł 
hitleryzmu. Chwili tej z zapartym oddechem nie­
cierpliwie oczekiwała cała ludzkość tym bardziej, 
że wywalczenie jej kosztowało miliony ofiar po­
śród wszystkich narodów miłujących pokój.

Dzień ten — to dzień triumfu — dla nas Pola­
ków może bardziej doniosły, niż dla innych na­
rodów, mniej dotkniętych okropnością wojny.

Czyż dziwnym jest przeto fakt, że serca nasze 
w wspólnym rytmie niekłamaną płyną wdzięczno­
ścią dla drogiej każdemu Polakowi Armii Pol­
skiej, która poprzez trudy i znoje od Lenino przez 
Warszawę do Berlina szła zwycięskim, lecz naj­
droższą krwią serdeczną najlepszych synów zna­
czonym pochodzie ramię przy ramieniu z bratnią 
Armią Czerwoną w ramach zgodnej wojskowej 
współpracy z innymi Armiami Sprzymierzony­
mi. Zakończenie tego bohaterskiego wysiłku Żoł­
nierza Polskiego słusznie znalazło swój urzędowy 
wyraz-w podniesieniu święta tego do rzędu świąt 
narodowych, jako święta Zwycięstwa i Wolności.

Wzywam Was przeto Obywatele stoi. m. Po­
znania, abyście w dniu tak uroczystym i radosnym 
przybrali i udekorowali flagami i chorągwiami 
swoje domy, warsztaty pracy i składy, dając tym 
samym zewnętrzny dowód swej radości i wesela, 
a nasz na zawsze polski Poznań w odświętną ubie­
rając szatę. Wierzę niezłomnie, że w tym szla­
chetnym, a radosnym współzawodnictwie nie za­
braknie ąikogo!"

Prezydent Miasta

Rejestracja luksemburskich papierów 
wartościowych

Wielkie Księstwo Luksemburskie przeprowadza 
na mocy rozporządzenia z 4 listopada 1944 reje­
strację luksemburskich i zagranicznych walorów. 
Termin rejestracji upływa z dniem 1 czerwca br. 
Rejestrację przeprowadza w Polsce Narodowy 
Bank Polski we wszystkich, swych Oddziałach, 
które udzielają w tej sprawie zainteresowanym 
bliższych informacyj.

Program audycyj radiowych na czwartek, 
dzień 9 maja 1946 r.

6.57 „Kiedy runne witają oonzie"; 7.00 Kalendarz histo­
ryczny; 7.05 Muzyka; 7.15 Poranna rozmowa ze słuchaczami; 
7.30 Muzyka lekka-; 8.00 Dziennik porańmy; 8.20 Prograjn oa 
dzień bieżący; 8.25 Muzyka z płyt; 9.00 Program z W-wy; 
14.00 Chwila poezjo. — wiersze Włodrimiierza Stóbodnika ze 
zbiorku pł. „Dom w Ferganic" recyt. Ha-liua Ko-wa-leńko; 
11.05 Muzyka polska; 14.57 Sygnał cz-a-s-u i hejnał z Krakowa; 
li.05 Wskazandta obywatelskie Tadeusza Kościuszki; 1-2.06 
Popularny poranek syaniom&czmy. Wykonawcy. Orkiestr® P. 
R. pod dytr. Witó-lda Ka-lki-RownokiegiCb* Ireną Lewińska (so- 
pram). Alfred Schenlker (skrzypce), dónef MóeWoiwskć (do- 
wo objaśniające). W pa-og-ram-że: Moniuszko, Wieniawski Że. 
leńsk-i, Różycki, Chopin, Niewiadomska, Karlowie®, Pade­
rewski; 13.40 Audycja wofskowa; 13.56 „Mamuta maJczetnia " 
Czesławy Woje-iiskiej; 14.00 Audycja dla świetlic wś-ejskich: 
a) przegląd wydarzeń, b) muzyka; 14.36 Cchwilk* Biura Stu- . 
diów; 14,40 Teatr Wyobraźni: ,,Święto pokoju" — słuchowi­
sko w oprać. Heleny Wielowieysikśej: 16.20 Receuajje; 15.30 
Polska Kapela Ludowa pod dyr. Feliksa Drierżaoowskc-eigo; 
16.00 „9 maj" — słuchowisko dla duśeca; 16.20 Audycja dla 
młodzieży: „W rocziuicę" — wspomnienie Eli Wachmo-- 
wsk-iej; 16.35 Piosenki żołnierskie w wyk. Chóru Harcerskie­
go; 16.50 Z życia Narodów Słowiańskich; 17.00 Korneert mu­
zyki rozrywkowej. Wykonawcy: Orkiestra P. R. pod dyr. 
Stelarna Rachonia, Lala Wicherek®. i Edward Jasiński (śpóew) 
or-a-z Chór Cze.jda.na-; 1(8,16 Kwadrans poetycki-; 1*8.30 „Przed 
rokiem zakończyła się wajma" (montaż dźwiękowy); 1-9.05 

. „Uśmiech i piosertka" na wszystkie rozgłośnie polskie pt. 
„Telefon i piosenka", Zygmunta Wo-jdaoa, muzyka Mariana 
Óbstai, reżyseria Wincentego Jęebrkiiewicza; 19,30 Dziennik 
wieczorny; 19.50 VIII Symfonia Szostakowicza.- w wyk. No­
wojorskiej Orkiestry Filha-rmonićmej pod dyr. Artura R»- 
dizi-ński-ego (z płyt dostarczonych przez Amerykańską Służbę 
Informacyjną); 20.50 Zwycięstwo" — audycie poetycka-;
21.00 Nadprogram; 21.15 Koncert życzeń; 21.45 Wiadomości i 
sportowe; 21.50 Chwała mirznkii; 22.00 „Pokrzywy- n>ad Brdą" j 
z Bydgoszczy; 22.16 Koncert Orkiestry Tareczneij P. R. pod 1 
dyr. Jan* Caj-mera; 23.00 Ostatnie wiadomości dizBenw-ka ra- 1 
diowego z W-wy; 23.26 Program «« dzień nawtępny; 23,35 J

To' by były powitania. A właściwy program 
jubileuszowy? Zasługuje na pochwalę. Liryczny 
wiersz o Racheli i wiośnie w wykonaniu p.^Zofii 
Barwińskiej, świetnej Racheli z Wesela, znalazł 
w wykonawczyni doskonalą recytatorkę o subtel­
nym, cieniutkim wyczuciu. Życzyć by należało 
„Kukułce" częstszego zapraszania p. Barwińskiej 
na„ As'owską‘‘ estradą. A w ogóle najlepsza to 
pozycja jubileuszowego programu. Z wykonaw­
ców p. Mieczysław Serwiński niezawodny jak 
zawsze recytator przypomniał się znowu bywal­
com Asa. Wyboru gratulujemy. Stefan Sojecki 
a-utor i wykonawca, raso­
wy satyryk (bardzo do-
bra pieśń dziadowska) o-
krzepi w swej twórczo- f _
ści widocznie. I —- ,

Oto goście. Stara na- fn 
tomiast załoga Stefan »
Drewicz i Zenon Lau- /// \ / .
rentowskii, jak zawsze v
pełni pomysłowości, i '''li
interesujący. Teksty do- • / /
bre, godne jubileuszu. \ Jf
Drewicz ma to do siebie, |
że sam pisząc, umie w \
dodatku i czytać. Myślę
o wypointowanyeh fra- 4. '
szkach Stanisława Kro­
kowskiego. „Wyszły" Stei«» Drewie.
(jak to mówiliśmy w
przedwojennym „Kaktusie") dzięki inteligentnej 
interpretacji.

Stanisław Strugarek. Tyle się już o nim pisafo; 
zawsze tak pochlebnie. Na minionej premierze 
„Srebrnych Godów" wysuną! się na Czoło w tym 
wyścigu o prymat w satyrze. Powiedział kttjś,
że regionalizm ułatwi* Strugarkowi pracę. Do-

KOMUNIKATY
Za przestane z okazji imienin życzenia, kwia­

ty i prezenty składam wszystkim serdeczne po­
dziękowanie.

Zygmunt Piękniewski 
Przewodniczący Woj. Rady Narodowej

Zarząd Towarzystwa Przyjaciół ŻołaJrrza. Oódonad Poco*.-., 
urządza w doju 9. 5. 1946 r. w óozi Państwowego śwaeóń 
Żotiwerz* wtelką zabawę wiosenoa w Ogrodzie Zootoęicarryri. 
Początek o ąodz. I5-fcej, wstąp 20.— zt. di* woóskow-rck 
i dz-.ec do l*t 14-stn 10 — zd.

Przygrywań bądzre orkiestra 13 pp. pod batutą kapetmaotrza 
ppor. Wojrąywskśejjo. W proyraońe loteria faotoww, Zaóoe 
orab rrereg ippych nóespodzranek. Dochód przezowozaojy oa 
ceł pomocy żotńierzowi : jego radzenie. ItSló

Związek Uczestników Watki Zbrojnej wzswa swych cztoc- 
ków do złowienia feę w dnin 9 sto bra. o godz. S-ej reno w tn- 
katu Z wazko przy ut. Ktonow cza 3 (róg Wyspiaiizkiedoi skąd 
zastąpi wymarsz w azyku zwartym na plac Woizoóci, celem 
wzięci* udziatu w obchodzie S-r yta Zwycięstwa. Wezwanie 
tn dotyczy równaed tych wszystkich zóemobtiżzowazrech. fató. 
rzy rejestrowwti się w tworze RKU Po Ola o-Miasto.

Jednocześnie Związek komunikuje, że o ęodz. 15-ej w Do­
rno Żołnierza odbędzie się akademia, podczas której zostaną 
wręczone członkom Związku i zdemobilózowraarym. zarejsk-ó- 
wanysn w RKU Poznań-Miasło dyplomy. Obecność obow-jąc. 
kowa.

Celem wzięcia ndziała w obchodzie Swteta Zwycięstwa
wzywa mę wezystktch członków Koła Meeyskieęo Pok kaetfo 
Stronnictwa Ludowego dc alawienia rię pod rygorem organiza­
cyjnym dska 9 bm. o godz. S-mej rano przed lokalem Stroo- 
Oiietwa przy ul. Limanówskżego 15a (Spokojną), skąd naątąpż 
wymaror w rwaotych szeregach na plac Wolności.

Zarząd Polskiego Związku b. Więźniów Politycznych w Po- 
znanan wzywa wszystkich hcięgów-, wdowy i sieroty do gre. 
m-doego udziatu w uroczy'tor,oiach w dniu 9 bm. z okazji 
świętą ząkończenża wrojoy. Zbiórką wszystkich członków od- 
bedrre seę na dziedzińcu ..Domu Pocztowca" przy ąk bkw- 
orr-kowskśego 20 o godz. 9-tej. Poszczególne grupy oborowe 
wyłonią spośród ąiebte kńerowzwków grup i ustawią się w 
następującym porządku: Dachau, Gusen, Oświęcim, Maut­
hausen, Fort VII, Zebikowo, Ducbcrrwald, Rasenabrnck, Maj­
danek. Gross-Royen.

Konrendautem całości Dochodu i zbiórki jest kolega P»- 
iuszak Izydor, W pochodzie wezmą udział członkowie Za­
rządu Okręgowego i Powiatowego,

Związek Powztańców Wielkopolskich z t. lMS/H weómłe 
orfmat w uroczystościach Zwy-caęstwą i Pokoju w dużo 9 ber 
Zbiórką uczastzMków o godz. 8 30 przed Zamkiem foą mżejecu 
daswtego Pnmnaka Serca Jezusowego). Powstańców, którzy 
przechowali sztandary w czasie okupacji, prosimy o przy- 
uiesścnie :oh oa miejsce zbiórki.

Zwiączek Zawodowy Robotników I Pracowników Przemy­
ślu Budowlanego. Ceramicznego i Pokrewnych Zawodów w 
Polsce, Oddział Poznań, zawiadamia przedsiębiorstw-* Prme- 
niystu Budowlanego, Rad'v Zakładowe, delegatów R. Z. i 
wszystkich członków, te w dsuu 9 bra. mają się stawić obo­
wiązkowo o godiz, 8.30 na Rynku Jeżyckim oclem wwięcia 
udziału w ..Swśęcńę Zwycięstwa".

Drobny wydatek — Szanse duże!
Kup więc zaraz los w Kolekturze nr 112

Edmunda Sobczaka
Plac Wolnoici 11 I piętro

Juz za kilka dni ciągnienie
i ostalnie losy jeszcze do nabycia 15003

Reprezentacja piłkarska Polski 
powraca z Francji

Jak się dowiadujemy, nasza reprezentacja pił­
karska powraca dziś drogą powietrzną z Fran­
cji do Polski. Piłkarze nasi rozegrali we Fran­
cji szereg zawodów, wygrywając m. L z Francją 
2:0 i Holandią w tym samym stosunku, ar z 
Wiochami przegraliśmy 5:0. Mecz ten rozegra­
liśmy zamiast Jugosławii, która ze względów 
politycznych z Wiochami grać nie chciała. Dru­
żyna nasza przywozi z sobą 3 puchary, jako na­
grody za zwycięstwa. Bliższe szczegóły z poby­
tu reprezentacji we Francji podamy w ponie­
działkowej kolumnie sportowej.

Piłkarze Śląska w Poznaniu
Piłkarska reprezentacja Śląska przyjeżdża do 

Poznania, ■ aby w dniu 9 bm. rozegrać mecz z re­
prezentacją Poznania.

Ciekawe to spotkanie odbędzie ęię jutro o 
godz. 17-tej na boisku Warty przy ul. Rolnej.

Komunikaty
Uwaga, „warciarte". Zbiórka WarraUcch sekcyj Klubu <Jo 

defilady w dniu Śwuęła Zwycięstwa' (9 bm.) o godz. 8.30 przed 
seler etan a tern Klubu prrv ul. Kantaką 4.

K. S(. „Zjednoczeni". Zarząd' wzywa wsztyistkich orłorków 
do wzięci® udziału w uroesystośca®eh w dniu 9 bm. Zbiórka 
o god*. 8.45 aa Rynku Jectyckim.

brze, aie pointy, sytuacje, 
świetnie podpatrzone ty­
py... Nie ma co mówić.,
Pierwszorzędny numer o- 
becnego programu. „Wy 
wiadówka" Strugarka zbie­
ra największe chyba okla­
ski. W pełni zasłużone.

Jubilatem najbardziej ju­
bileuszowym jest Witold 
Gdwęcki. Jego 25-ta „ma­
kieta" (cudzysłów, bo tym 
razem jest to dekoracja), 
jeżeli ma być wyrazem my­
śli artystycznej, to nim 
jest: Gawęcki stały filar 
„Kukułki" usymboiizowal... 
siebie. Dal nawet dwa filary 
i kotarę z kukułka, a nad wszystkim as. To nie 
zarozumiałość artysty. To stwierdzenie faktycz­
nego stanu rzeczy. 25 ma­
kiet dla „Kukułki", z któ- 
rych każda (makieta) sta- 
nowila zawsze co najmniej / 
udane tlo wieczorów w

Prof. Kandulski przy 
fortepianie dyskretnym ( / 
akompaniamentem, „pozor- 
nie w cieniu", udowadnia f—1— I / y# 
raz jeszcze zasadę inteli- 1 - /
gentnej współpracy: poma- /
ga do dobrego wykonania I' /i
śpiewanych numerów. I

Reasumując trzeba bez- •'£§' 
stronnie stwierdzić jedno, 
a mianowicie to, że „Kukuł­
ka" jest klubem par excel- 
lęnce literackim. Mimo nie­
których „niży" satyrycz­
nych, które na 25 programach stanowię njkly pro 
cent w stosunku do pozostałych „wyży".

Niech nas to cieszy.
Tad. H. Nowak.

Zeooo Laareolowsld

Witold Gawęcki
Ry«. (4) Gawęcki
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Musimy utrzymać poziom produkcji rolnej w Wielkopolsce
Nie ulega wątpliwości, te najbliższy rok gospo­

darczy nawet mimo dobrych zbiorów będzie dla 
nas ciężki. Rolnictwo jest bowiem jedyną w swoim 
rodzaju dziedziną, w której osiągnięcia uzależnio­
ne są całkowicie od kapitału pracy włożonego w 
ziemię, w okresie roku poprzedzającego zbiory. 
Tymczasem rok temu spotkaliśmy się z niezwy­
kłymi trudnościami natury powojennej, ponadto 
na terenach nowoprzylączonych brak było rąk 
do pracy, co w rolnictwie jest bodaj najgorszą 
z klęsk.

W tak niekorzystnych warunkach dokonaliśmy 
dużego wysiłku przez zaoranie znacznych połaci 
ziemi i przygotowanie ich pod siew. Jeśli mimo 
tego obsiewany areał nie pokryje naszych po­
trzeb, to przyczyna takiego stanu leży w splocie 
najprzeróżniejszych braków, począwszy od wy­
jałowionej gleby, a skończywszy na pewnych błę­
dach natury gospodarczej. W tym wszystkim 
jeden fakt jest pocieszający. Woła z jaką prze­
łamywano wszelkie trudności rokuje nadzieję, 
że znajdujemy się w obliczu ostatniego trudnego 
roku, o ile na podstawie krytycznej oceny do­
tychczasowych osiągnięć potrafimy się należycie 
przygotować do ponownej kampanii rolnej w 
przyszłym roku gospodarczym.

Niedobór żywności odczuwany we wszystkich 
krajach dotkniętych wojną oraz niewystarczająca 
pomoc jaką otrzymujemy z za granicy sprawiają, 
że przewidywania na przyszłość musimy oprzeć 
w głównej mierze na własnych możliwościach pro­
dukcyjnych. Toteż dziś, gdy akcja siewna znaj­
duje się w pełnym biegu, coraz częściej spotyka­
my się z pytaniem

w Jakim stopniu będziemy mogli pokryć 
potrzeby aprowizacyjne

i jak wielki w tej mierze będzie udział Wielko­
polski?

Ostatnie meldunki z terenu akcji siewnej — 
jakkolwiek nie wyczerpują zagadnienia ze wzglę­
du na toczące się jeszcze prace wiosenne — po­
zwalają na zorientowanie się w całokształcie sy­
tuacji. Otóż znaczną część obszarów mogliśmy 
zaorać dopiero z wiosną. Uwidaczniają to cyfry 
orki dokonanej w ostatnich miesiącach. Zaorano 
w ha: w białostockim — 11 339, pomorskim — 
50 500, gdańskim — 8059, śląsko-dąbrowskim — 
92 250, krakowskim 105 096, lubelskim — 48 454, 
łódzkim — 75 917, poznańskim — 134 100, rze­
szowskim — 54 842 i warszawskim — 10 125. Stan 
zasiewów na gruntach zaoranych jesienią ub. 
roku i wiosną br. przedstawiał się do niedawna na­
stępująco: białostockie — 48 000 ha, pomorskie — 
119 000, gdańskie — 10 000, śląsko-dąbrowskie — 
141 000, krakowskie — 152 000, lubelskie —132 000, 
łódzkie — 174 000, rzeszowskie —.116 000, war­
szawskie — 33 000 ha.

Dane dla naszego województwa na dzień 1 bm. 
wykazują, że w starych granicach województwa

siewy zbóż Jarych zostały ukończone 
poza nielicznymi zniszczonymi obiektami rol­
nymi. Na starych terenach zaorano łącznie 
415 000 ha, z czego zasiano około 400 000 ha. Na 
Ziemi Lubuskiej zaorano 61000 ha, obsiano 
42 000 ha. Na wszystkich teernach starego, woje­
wództwa rozpoczęto sadzenie ziemniaków i przy­
puszcza się, że prace te zostaną zakończone do 
dnia 1 czerwca.

Na Ziemi Lubuskiej siewy przedstawiają się 
najlepiej w powiatach przylegających do dawmych 
powiatów woj. poznańskiego. W Międyrzeczu 
i Świebodzinie plan obsiewów zostanie przekro­
czony. Natomiast znacznie gorsza jest sytuacja 
w powiatach zachodnich, zwłaszcza tych, które 
pierwotnie były przeznaczone dla osadnictwa woj­
skowego. O ile tutaj sprawa ziarna siewnego przed­
stawia się jako tako, o tyle odczuwa się katastro­
falny brak sadzeniaków. Sprawa sadzeniaków jest 
aktualna — choć w mniejszym stopniu — także i 
na starych terenach naszego, województwa. Plan 
ministerialny wykona Wielkopolska w 85—90’/o, 
podczas gdy na Ziemi Lubuskiej zostanie on zre­
alizowany najwyżej w 25—30%, o ile w najbliż­
szym czasie nie nastąpią dopływy brakujących 
ilości sadzeniaków.

Pełnomocnik do spraw akcji siewnej inż. D. 
Starzeński omawiając na zwołanej ostatnio kon­
ferencji przebieg akcji siewnej, podkreślił, że' w 
starych granicach woj. poznańskiego zauważa się 
na każdym kroku
obniżenie rolniczego poziomu produkcyjnego

Przyczyny tego zjawiska polegają na tym, że 
gleby są u nas lekkie i wymagają intensywnego 
sposobu gospodarowania, że przez 6 lat nie były 
dostatecznie odżywiane nawozami zwłaszcza fos­
forem, że odczuwa się brak sił roboczych, stosuje 
się płytką orkę i więcej wiosennych orek co po­
woduje .pogorszenie i zmniejszenie siły produk­
cyjnej gleby, wreszcie brak podstawowego środ­
ka nawozowego — obornika, na skutek braku po­
głowia.

Wręcz błędne jest wnioskowanie o stanie na­
szego rolnictwa na podstawie ilości posiadanych 
traktorów, pługów parowych, maszyn To-lniczych 
i odstawionych przez Wielkopolską kontyngen­
tów. Zapasy i środki produkcji nie uzupełniane, 
szybko się wyczerpują, co doprowadza raczej do 
równania w dół aniżeli utrzymania wysokiego po­
ziomu produkcji. Oceniając obecną sytuację, 
czynniki fachowe przestrzegają przed zbytnim 
obciążeniem mechanizmu gospodarczego woje­
wództwa, bez odpowiedniej rekompensaty. Nie­
zbyt pocieszający obraz akcji siewnej w Wielko­
polsce, stanowiącej najbardziej produkcyjny ob­
szar naszego Państwa, jest m. in. wynikiem cią­
głego czerpania od nas środków na zagospodaro­
wanie i aprowizację zniszczonych terenów.

Typowym przykładem przeceniania możliwości 
produkcyjnych naszego województwa jest sprawa 
ziemniaków. W» ub. jesienj setki pociągów wy­
woziły ziemniaki na tereny woj. śląskiego, kra­
kowskiego i warszawskiego. Obecnie ze świad­
czeń rzeczowych odstępujemy na inne tereny 
58 1000 ton sadzeniaków i to 24 000 ton dla woj. 
dolno-śląskiego, 12 000 dla śląskiego, 12 800 dla 
szczecińskiego, 3000 dla warszawskiego, 3700 dla 
olsztyńskiego oraz mniejsze ilości dla łódzkiego, 
kieleckiego i krakowskiego. Ponadto spółdzielnie 
otrzymały prawo zakupu ziemniaków-sadzenia-

ków na wolnym rynku f wywozu ich do innych 
województw. Wskutek takiej polityki nie wszy­
stkie gospodarstwa zwłaszcza repatrianckie mo­
gą ziemię obsadzić ziemniakami. Nie pomoże na 
to i kredyt siewny z K. K. O. jeśli weźmie się pod 
uwagę, że na zasadzenie 1 ha potrzeba 2000 kg 
ziemniaków. Skutek jest taki, że

żaden artykuł nie uległ w ciągu miesiąca 
takiej zwyżce cen, jak sadzeniaki.

Z 200 zł za 100 kg podskoczyły na 400 i 500 zł- 
za 100 kg.

Obecnie musimy wysłać na Ziemię Lubuską 
6400 ton sadzeniaków. Istnieje obawa, że Wielko­
polska nie będzie w stanie wysłać owych 58 000 
ton ziemniaków na inne tereny, gdyż właściciele 
ich względnie kierownicy zmagazynowanych w 
kopcach ilości do dyspozycji świadczeń nie prze­
widzieli, że część ziemniaków ulegnie zepsuciu 
względnie zgniciu. Plon ziemniaków, które zo­
stały zwolnione na Ziemię Lubuską (6400 ton) 
nie wystarczy do obsadzenia preliminowanego w- 
przyszłym roku areału (24 000 ha) nawet, gdj-by 
żaden ziemniak nie poszedł na inne cele, jak tylko 
na sadzenie.

Brak ziemniaków na Ziemi Lubuskiej jest naj­
gorszym objawem akcji siewnej. Na tym odcinku 
groźną na przyszłość sytuację można jeszcze póki 
czas zlikwidować.

Pomoc Państwa jest konieczna
W przeciwnym razie należy już dzisiaj przewi-' 

dzieć, że ziemniaków w przyszłym roku będzie 
mniej, że będą one drogie, a Ministerstwo Skarbu 
odczuje dotkliwą stratę, gdyż Monopol Spirytuso­
wy nie wyprodukuje dostatecznej ilości spirytusu.

Jeśli chodzi o pozostały materiał siewny można 
powiedzieć, że ilość jego w starych granicach jest 
dostateczna. Na Ziemi Lubuskiej byłaby nie­
dostateczna gdyby traktory zaorały tyle ziemi ile 
przewidziano w planie. W starych granicach wo­
jewództwa zwolniono około 1 tys. ton zbóż jarych 
i przydzielono właścicielom gospodarstw ponie­
mieckich na skrypty dłużne. Zwolniono też do 
siewu nasiona i zboża poniemieckie z rozmaitych 
składów. Wreszcie Zjednoczenie Roszarń roz­
prowadza nasiona lnu na kontrakty.

Dla Ziemi Lubuskiej przeznaczono zboże w 
ilości około 6 tys. ton z importu radzieckiego, 
przy czym ilość ta została całkowicie rozprowa­
dzona na skrypty dłużne. Część ziarna przywieźli 
ze sobą osadnicy ze starych powiatÓW wojewódz­
twa, zwolniono- też zapasy zbóż jarych ze świad­
czeń rzeczowych Ziemi Lubuskiej. Sprawę kom­
plikują jedynie repatrianci. PUR opiekuje się 
nimi do czasu osadzenia ich na gospodarstwach, 
po czym każdemu z nich udziela 260 zł zapomogi 
i na tym kończy się jego rola. Repatrianci nie 
są dostatecznie zaopatrywani w żywność i zda­
rzają się wypadki, że

zboże przydzielone do siewu zostaje 
skonsumowane

Z posiedzenia WRN

Obrażanie przeciwników politycznych — wysoce niemoralne
Echa trzeciomajowe — Gorzelnie pędzą spirytus ze zdrowych kartofli — Masła będzie więcej — Odbudowa miast 

i wsi — Konserwacja dróg samorządowych
Debaty Woj. Rady Narodowej toczą się nie 

tylko wokół zagadnień natury gospodarczej, tak 
niezmiernie ważnych dla naszego województwa, 
ale zahaczają również o aktualne kwestie życia 
politycznego, zwłaszcza gdy bieg wydarzeń na­
stręcza sposobności do przyjrzenia się z bliska 
wielu ciekawym sprawom. Na ostatnim posiedze­
niu Rady kilku posłów poruszyło kwestię obchodu 
świąt 1-go i 3-go Maja. Ob. Sobolewski (Str. 
Demokr.) podniósł, że chociaż dzień 3-go Maja 
uznany został za święto państwowe, w wielu miej­
scowościach władze bezpieczeństwa wzbraniały 
urządzenia obchodów, co wywołało zrozumiałe 
zdziwienie i niezadowolenie wśród całego społe­
czeństwa. TenśBam problem poruszy! ob. Nowak 
(PSL) omawiając incydent w czasie akademii 
3-cio majowej w Gorzowie. O przykrym wraże­
niu, jakie wywołała źle i niedbale urządzona aka­
demia w dniu 3 maja w Poznaniu, mówił ob. Izy- 
dorczyk (PPR).

W ostatnim czasie tarcia polityczne przybrały 
na sile, doprowadzając niejednokrotnie do naj­
rozmaitszych ekscesów oraz szkalowania prze­
ciwników politycznych. Przeciwko tym metodom 
wystąpił ob. poseł Janasek, oświadczając w imie­
niu klubu PPS, że obrażanie przeciwników poli­
tycznych — członków Rządu Jedności Narodowej 
jest wysoce niemoralne i że należałoby uczynić 
wszystko, by tego rodzaju objawom położyć 
wreszcie kres. W odpowiedzi na to mjr Antosie- 
wicz złożył oświadczenie w imieniu U. B., że 
władze bezpieczeństwa ścigać będą wszystkich, 
którzy występują przeciwko członkom Rządu 
Jedności Narodowej bez względu na ich stano­
wisko polityczne. •

Dużo stosunkowo miejsca poświęcono omówie­
niu gospodarki ziemniaczanej w województwie 
i Ziemi Lubuskiej w związku z nadchodzącym 
okresem zasiewów. Przed wojną Wielkopolska 
nie tylko zaspokajała swoje potrzeby, lecz była 
producentem ziemniaków dla wielu innych woje­
wództw Polski. Pod ich uprawę przeznaczało się 
jedną trzecią obszaru omego. Dziś cyfra ta zma­
lała i sięga zaledwie ’/s tego obszaru, a w roku 
bież, nie będziemy prawdopodobnie w stanie ob­
sadzić nawet tej powierzchni. Brak kartofli tłu­
maczyć sobie należy skupem tego produktu przez 
gorzelnie, które zamiast nadpsutych i chorych 
przerabiają ziemniaki zdrowe. Należy katego­
rycznie skończyć z tego rodzaju rozrzutnością, 
na którą dziś pozwolić sobie nie możemy. Z po­
siadanych zapasów wydobyć musimy 65 tys. ton 
ziemniaków i przeznaczyć na zasiewy. Na terenie 
województwa kartofli jest dość, należy tylko 
znaleźć odpowiedni sposób ujęcia ich i przekaza­

Na odcinku aprowizacyjnym konieczne jest 
zatem szerzej pomyślane -współdziałanie, gdyż 
w przeciwnym wypadku może zaistnieć niebezpie­
czeństwo załamania się osadnictwa, do czego nie 
wolno nam dopuścić. Oceniając całokształt akcji 
siewnej zbożowej, czynniki fachowe stwierdzają, 
iż potrzeba jeszcze około 1150 ton zboża wszelkie­
go rodzaju, oprócz niedawno otrzymanych 300 
ton, będących w trakcie rozdziału.

Dodać i tu należy, że województwo poznańskie 
oddało do dyspozycji znaczne ilości materiału 
siewnego na teren innych bardziej potrzebujących 
województw, mianowicie na Dolny Śląsk — 4900 
ton, dla Olsztyna — 3000 ton, Szczecina — 3750 
ton, Katowic — 2700 ton i Kielc — 450 ton, co w 
sumie wynosi 14 800 ton. Oprócz tego w trakcie 
wysyłki znajdujA się 1200 ton zbóż jarych dla 
woj. dolno-śląskiego. Na Ziemię Lubuską wysia­
no 3350 ton. W końcu zwraca się uwagę na zu­
pełny brak rzepaków i rzepików, które są łatwe 
w uprawie i wydajne na olej. Jest to tym przy­
krzejsze, że część rzepaków ozimych późno za­
sianych trzeba było przeorać, a część niszczy slo- 
dyszek rzepakowy.

Stanowczo hłędne jest dalej twierdzenie, że 
jesteśmy dostatecznie zaopatrzeni w traktory na 
szereg lat. Cyfra 2 tys. traktorów posiadanych 
ub. roku skurczyła się niepomiernie, gdyż oka­
zało się, że w przeważnej części były to. traktory 
już używane szereg lat przez okupanta. Również 
ich wojenne wykonanie nie było obliczone na 
długi żywot. Sprawę komplikuje brak części za­
miennych na terenie Polski. Ostatnio’ wreszcie 
część tych traktorów musieliśmy oddać Ziemi 
Lubuskiej oraz na teren woj. gdańskiego, tak że 
obecnie rozporządzamy ilością zupełnie niewy­
starczającą ani na nowo odzyskanych terenach, 
ani w starych powiatach. W dniu 1 maja praco­
wało
na starych terenach woj. 599 traktorów

zamiast koniecznych 622, na Ziemi Lubuskiej 
304 zamiast 450.

Podobnie jak maszyny w wielu innych dziedzi­
nach, zbyt wykorzystywano traktory. Po orce je­
siennej woziły one kontyngenty, drzewo, prze­
prowadzały młockę i oczywiście przy tych pracach 
wypalały ropę. W marcu małe zapasy paliwa wy­
czerpały się i trzeba było czekać na nadejście 
nowych transportów w czasie, kiedy traktory po­
winny najintensywniej pracować. Traktory co 
szósty dzień powinny być dokładnie przejrzane, 
gdy tymczasem u nas pracowały aż do przestoju. 
Brak ponadto odpowiednich monterów, gdyż 
zdolniejsze jednostki pracujące w P. P. T. i M. R. 
do niedawna źle uposażone, szukały innych bar­
dziej intratnych posad. Sytuacja na tym odcinku 
poprawiała się ostatnio. Biuro akcji siewnej usta­
liło dodatkowe premie dla traktorzystów i me­
chaników na ogólną sumę 2 mil. złotych, w za­
leżności od zaoranej powierzchni gruntów, przy 
jednoczesnej oszczędności paliwa i maszyny.

nia na tereny najbardziej potrzebujące. Z niemałą 
satysfakcją zanotować trzeba fakt wybitnej po­
mocy ze strony Wojska Polskiego, które w zro­
zumieniu trudnej sytuacji województwa odstę­
puje na akcję siewną 5 tys. ton z ogólnej ilości 
15 tys. ton zakopcowanych i przeznaczonych dla 
armii ziemniaków. W. R. N. ze swej strony przy­
stępuje do stworzenia specjalnej komisji kon­
trolnej, która zbada gdzie i w jakim stopniu go­
rzelnie wielkopolskie zużywają do przeróbki za­
miast chorych i nadpsutych ziemniaków zdrowe, 
powodując przez to ubytek tak ważnego dla 
aprowizacji kraju produktu.

Ogólne sarkania na nikłą wydajność pracy trak­
torów używanych w akcji siewnej są w zasadzie 
niepozbawione słuszności. Niemniej jednak 
istnieje wiele przyczyn, powodujących tego ro­
dzaju stan-rzeczy. Najważniejsze z nich to braki 
natury aprowizacyjnej i technicznej. Traktorzy­
ści nie otrzymują takiego wyżywienia, które mo­
głoby zapewnić im należyte sity do pracy, a bar­
dzo często administracja majątku, na którym 
pracują, jest ustosunkowana do nich wybitnie nie­
przychylnie, odmawiając poparcia i opieki. Gdy 
chodzi o same traktory, to na ogólną liczbę 1800 
nie może pracować należycie ponad 800 — z po­
wodu najrozmaitszych braków technicznych. Ma­
szyny są nadmiernie wyniszczone i wymagają 
licznych remontów. Daje się odczuwać coraz wię­
kszy brak części wymiennych, które wobec nikłej 
produkcji krajowej sprowadzać trzeba z zagrani­
cy. Te wszystkie przyczyny wpływają na to, że 
dzienna wydajność' traktora nie odpowiada po­
trzebom i wymaganiom chwili. Doraźnym środ­
kiem zaradczym mogłoby być zorganizowanie 
lotnych warsztatów technicznych w każdym po­
wiecie, które w sposób szybki usuwałyby defekty 
maszyn. Dalszą pomocą będzie dostarczenie czę­
ści zapasowych oraz zwiększenie przydziałów ma­
teriałów pędnych.

Wiecznie aktualną bolączką jest sprawa zaopa­
trzenia ludności cywilnej w mleko. Jeżeli starsi 
mogą zasadniczo obyć się bez tego produktu, 
to jednak dla normalnego rozwoju i zdrowia dzie­
cka jest on nieodzowny. Mała wydajność mleka 
spowodowana została m. in. i tym, że rolnictwu 
naszemu nie dostarczono odpowiednich ilości 
paszy treściwej dla bydła, zwłaszcza otrąb. 
Dzienny przydział % 1 na dziecko jest rzeczy­
wiście niezmiernie nikły, niestety Woj. Wydział 
Aprowizacji nie posiada uprawnień do samowol­
nego zwiększania racji, ustalonych przez Mini­
sterstwo w skali ogólnokrajowej. Ludność nie 
otrzymuje też masła, gdyż te ilości, któie się.

Premie robią swoje
Traktorzyści remontują po nocach traktory zaś 

w ciągu dnia zaorywują po 3,5 ha. W samym kwie­
tniu zaorano 41 082 ha. przy czym praca ta obej­
mowała również bronowanie.

Traktorów jednak posiadamy za mało. Na te­
renie naszego województwa w czasie okupacji 
pracowało ich około 3400. Na przyszłość nis 
można więc liczyć na drobne naprawy, po których 
traktory ponownie się psują, tylko trzeba zabez­
pieczyć sobie przywóz części zapasowych Lanza 
z Mannheimu wzgl. liczyć tylko na amervkańskie 
traktory. Wreszcie należy podkreślić, że traktory 
znajdujące się w prywatnych rękach wzgl. w po­
siadaniu Ośrodków Kultury Rolnej mają lepszą 
opiekę i lepiej funkcjonują. Ten fakt trzeba 
wziąć pod, uwagę przy projektowanych zmianach 
zmierzających do tego, aby P. P. T. i M.JL nie 
był właścicielem traktorów, lecz jedynie zaopa­
trywał je w materiały pędne i posiadał warsztaty 
naprawy.

Chcąc choć ogólnie wyczerpać temat trzeba za­
trzymać się i na sprawne nawozów sztucznych. 
Przygotowany zapas nawozów byl na ogól wystar­
czający, lecz błędem było to, że zbyt późno do­
tarł on do rolników. Powodem były 
częste zmiany w zasadach rozprowadzenia

nawozów
Uchwały Rad Narodowych skrytykowały na 

początku sezonu wiosennego zasady na jakich 
miały być rozprowadzone nawozy sztuczne. Od­
tąd co tydzień nieomal wprowadzano poprawki. 
Odstąpiono od zasady zamiany zboża na nawozy, 
potem zezwolono na sprzedaż nawozów po cenie 
wolnorynkowej, wreszcie umożliwiono sprzedaż 
na skrypty dłużne. Zasady zmian docierały jed- 
nak zbyt późno do wiadomości poszczególnych 
rolników. Spółdzielnie nie chcialy sprzedawać 
nawozów za gotówkę, rolnikom zwolnionym od 
świadczeń Tzeczowych. Gdy wreszcie ukazały 
się nowe zarządzenia, nawozy były już wykupiono 
przez zasobniejszych rolników i nie było ich dla 
najbardziej potrzebujących.

Ostatecznie jednak ważne jest to, że dzięki 
ustępstwom na rzecz postulatów rolnictwa, wię­
kszość nawozów została zużyta. Brak było jedy­
nie nawozów azotowych i w tej mierze pokryto 
tylko 54 część zapotrzebowania. Natomiast nie 
wyczerpano dotąd nawozów fosforowych i po­
tasowych. W przyszłości należy więc wystrzegać 
się zmian w zasadach dystrybucji, gdyż wprowa­
dza to rozgoryczenie i krzywdzi najbardziej po­
trzebujących.

Biorąc pod uwagę omówione czynniki nie na­
leży liczyć na radykalną zmianę sytuacji apro- 
wizacyjnej w najbliższym roku. Tym więcej 
trzeba

wykorzystać zdobyte doświadczenie
przy realizowaniu przyszłych zadań rolnictwa, 
których przygotowanie staje się już aktualne, by 
w ciągu najbliższej jesieni znaleźć najpełniejszy 
wyraz w pracach nad przyszłym plonem.

wytwarza, idą na zaopatrzenie szpitali, sierociń­
ców, klinik i internatów jak również na zaapro- 
wiantowanie wojska, pracowników kolejowych 
nie tylko w województwie, ale i w reszcie krajni. 
Jednakowoż w związku ze zbliżającą się porą 
letnią, obfitującą w świeżą zieloną paszę, możli­
wości wytwórcze wzrosną i — według oświadcze­
nia nacz. Wydz. Aprow. ob. Nowickiego — jest 
nadzieja, że z końcem tego miesiąca lub na po­
czątku czerwca ludność bezrolna otrzyma na kar­
ty I kat. specjalny przydział masła.•

Sprawa odbudowy wsi i miast w Wielkopolsce, 
referowana na W. R. N. przez ob. Bąka, jest rów­
nie palącym zagadnieniem chwili. Zniszczenia 
wojenne w budynkach są jak wiadomo zastrasza­
jące. Należy więc uczynić wszystko, by sprawę 
odbudowy ruszyć wreszcie z martwego punktu, 
w którym się dotychczas znajduje. Akcja ta 
obejmie w pierwszym rzędzie remont budynków 
państwowych, samorządowych i mieszkalnych. 
Na wsi przewiduje się pozatem budowę nowych 
wzorowych zagród chłopskich. Specjalną uwagę 
poświęci się tworzeniu zieleńców i parków, tak 
niezmiernie ważnych dla zagadnienia zdrowotno­
ści kraju. Dużą przeszkodą w realizacji tego pla­
nu, przewidzianego na okres 3 lat, jest brak fun­
duszów. (Na samą odbudowę wsi potrzeba 146 
mil. zi), oraz surowców budulcowych, zwłaszcza 
drewna. Usunięcie tych przeszkód może przy­
spieszyć proces ogólnej odbudowy województwa. 
Po tej linii idą też uchwały W. R. N., w których 
Rada zwraca się do władz ministerialnych o zwię­
kszenie kredytów na akcję odbudowy wsi i miast 
oraz postanawia interpelować u odpowiednich 
czynników w sprawie regulacji zawiłego systemu 
sprzedaży drzewa przez Lasy Państwowe.

•
W Ruchocicach pow. Wolsztyn powstanie pier­

wsza w Wielkopolsce szkoła instruktorek gospo­
darstwa wiejskiego. Dla zabezpieczenia szkoło 
podstaw materialnych Woj. Izba Rolnicza wnio­
sła o przyznanie jej resztówki wraz z 50 ha ziemi 
z majątku wyłączonego z parcelacji. Wniosek 
ten W. R. N. rozpatrzyła przychylnie. Na cele 
zakładu psychiatrycznego w Dziekance przy­
znano majątek o powierzchni 133 ha. Pracowni­
kom zakładu Psychiatrycznego w Obrzycach - 
Międzyrzeczu uchwalono oddać na mieszkania 
7 domów poniemieckich wraz z zabudowaniami 
gospodarczymi. W Sanatorium dla nerwowo-cho- 
rych Pozn. Woj. Związku Samorządowego w Ko­
ścianie i Wonieściu wyznacza się 5 wolnych 
miejsc na leczenie niezamożnych a zasłużonych 
obywateli i ich rodzin, zamieszkałych na terenie 
woj. poznańskiego, J, M.
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Kazimierz Szmytkowski
nrzędnik Państwowego Monopolu Spirytusowego W- nt 

w Poznaniu *
zmarf w niedzielę, 5 maja 1946.

W Zmarłym straciliśmy dobrego, niezapomnianego kolegę
■ i współpracownika.

Dyrekcja
P. M. S. Wytwórni w Poznaniu 

Rada Zakładowa
przy W-/ni P. M. S. w Poznaniu

I Okazja
B 20 koni stale na sprzedaż 

oraz bydło hodowlane 
Cnń

iząt flcmowytli i ftoilewlaimli
Telef. 169 ŚREM Rynek

14871
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ANTONI OLCHA

NOWA NAPRAWA
STR. 185 CENA Zł 80,—

Do nabycia we wszystkich księgarniach

Spółdzielnia Wydawnicza „CZYTELNIK*4
14767
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Ucznia lub Uczennicy
z matę maturę poszukuje zaraz 
FOTO DROGEEIA BAŁTYCKA 
ul. Dębrowskiego 14)6 «-«s

Lokale handlowe
centrum I piętro na hurtownię łub biura 
Warunek odbudowa
Oferty PAP Mielżyńskiego 8 pod 1184|46

Krajalnice fcE?.
Śruto WNIKI oraz TARCZE różnych typów

poleca f-ma
2 Maszyny I Przybóry MłyAsflcIe

Poznań, ul. Chełmońskiego 4 —— Tel. 67-08

ł Kreda - Gips
£ Cement
► Farby - Lakiery - Pokosty

oraz wszelkie pizybory malarskie

► poleca

FR. GOGULSKI - Ska
& Poznań, Wrocławska 15 telefon 35-35
l 14840

1We wznowionej
Bibliotece Tekstów Ustaw

pod redakcją Dra Władysława Kufla
ukazał «i«ę |uA i

1. Kodeks Karny
2. Kodeks Postępowania Karnego
3. Kodeks Postępowania Cywilnego 14703
4. Koszty Sądowe i Adwokackie
5. Kodeks Handlowy (w druku) 

a uwzględnieniem ostatnio ogłoszonych zmian.
Do nabycia we wszystkich księgarniach.

Drukarnia Nakładowa
J. KAWALERA Szamotuły

iseeeea*?*

Tokarzy wykwalifikowanych 
i frezerów

poszukają Zakłady Precyzyjnej 
Obróbki Metali

„Erge-Moior“
Poznań, ulica Mylna 38/40 s-i?

Łódzka Hurtownia 
iw Artykułów Włókienniczych i

I
 Poznań, Św. Marcin Cl — Teł. 35-40 

poleca po cenach niskich w wielkim wyborze

■
 manufaktury

I galanterią im

Mamy na sprzedaż 
5 ton odpadków tek­
turowych i starych 

akt biurowych.

LnlJoHsRa Fabryka 
Diofciży

Luboń, pow. Poznań 
5-55

Saperlosfaly
w wolnej sprzedaży do nabycia

Chemiczna Fabryka Dr ROMAN MAY
Luboń koło Poznania

---------- Teł. 19-46 i 19-47   2

dobry fachowiec potrzebny 
ZARAZ na bardzo dobrych warunkach. 
Zgłoszenia z odpisami świadectw i fotografię

Henryk Koczorowski, Kraków
ul. Szewska 9 Skład Towarów Żelaznych

. 14790

ŹGldŹnialt barck° rzutki I samodzielny

ARTYK UŁYMARKI MSWMAWMZ PRZODUJĄ!!!

tayorujMug &diyiA>uMtlL

DMWMHSSWfiBtóW

Uwaga inwaHcfzi wojenni 
i wojskowi!

Państwowa Szkoła Ogrodnicza dla taw-alidów wojennych 
i wciskowych zostamóe w najbliższym czasie otwarta w Słup­
sku pnzy ni. Szcneciaiskicj 82 pod kierownictwem ob. Miśkie- 
wtoza Antoniego długoletniego kierownika i oc ganiza tor a Za­
kładu Przeszkolenia Inwalidów w Warszawie i Poznaniu.

Państwowa. Szkoła Ogrodnicza posiada obszar 37 ha ziemi 
i prowadzić będzie działy: kwiaciarski, warzywniczy, sado­
wniczy i szkółkarski. Na terenie szkoły fest 7 dużych cie­
plarń 25X5X4 m 6 bclglje-k 35—50X15X4 m oraz 1650 okien 
inspektowych. W budynkach szkoły jest internat na 200 łó­
żek, kuchnia, sale wykładowe ambulatorium lekarskie ieba 
chorych i biura. <

Do szkoły przyjmowani będą inwaFdza wojenni i wojskowi 
do lat 45. Nauka trwa 2 lata i obejmuje przeszkolenie pra­
ktyczne i teoretyczne zawodowe oraz naukę dokształcającą. 
Pobyt w szkole jest bezpłatny. Podczas szkolenia otrzymuje 
uczeń wyżywienie, spanie, bieliznę pościelową, ubranie ro­
bocze oraz wszelkie pomoce naukowe. W razie choroby otrzy­
muje uczeń beapłatną poradę lekarską i beczenie.

Inwalidzi chętni do nauki ogrodnictwa, wroni bezzwłocznie 
skierować podania o przyjęcie, dołączając własnoręcznie pi­
sany życiorys, metrykę urodzenia, orz-eczenae rawaLidizkiej 
komisji lekarskiej, świadectwo mo-ralnośoi i przesłać możliwie 
w najkrótszym cza-sie do Dyrekcji Szkoły pod wyżej wskaza­
nym adresem. 4-427

Przetarg
Powiatowy Zarząd Drogowy 

owoców z aJei przydrożnych na szosach państwowych 
wódzkach i powiatowych w powiecie śremskdlm, 
drie się 15 maja 1946 r. o godz. 10-tej na sali 
skitego w Śremie przy ul. Poznańskiej, Wena 
ogłoszone będą na sałi przed przetargiem,

Śrem, dni© 2 maja 1946 r.
Starosta Powiatowy: Kozłowski

Reklama współdziała
w odbudowie k r ą j u !

ffte&j&kuj fkX&d

Zakłady Chem.-Przem. „Olstar", W. Kwaśniewski I Ska, Kraków
Łobzowska 5, telefon 502-90 5-34 prowincja za zalihzeniem

Książkowa
bflansistka potrzebna 
od zaraz lub 1. VI. 
Oferty „PAR“ Poz­

nań Ratajczaka 7 
pod 5,100

15030

Krakowska Fabryka 
KORKÓW 
Kraków, Pii-udskiego 22 

tel. 566-61

SRMPLf^,
& -POZNAŃ ■-X> 

<<41A1ZC^-
14431

do prasowania i ga- 
zogenerałorów po­
leca drobnicę i wa- 
5-38 gonowo.
M. RZEKIECKI 

Bydgoszcz 
Em. Plater nr 17

Różne

Filateliści. Cenniki na żądanie 
wysyłam. Poznańska Fila t eina 
Poznań, Czerwonej Armii 2.

Psycho-Gralolog określa oha-
rak-ter, zdolmośca, przeinacze­
nie. Potznań, Jagiełły 5, m. 3, 
godiziny przyjęć 14—18. 1*4099

Trwałą ondulację, długie wło­
sy, gwarancja rok. wykonuję 
najlepiej. Św. Marcin 6 m. 5.

Fachowa naorawa iustr. mu­
zycznych. Wierz bięcica 58 
ni. 5, dawniej Podgórna 5.

14746

Wykonuję prace murarskie, 
naprawę kominów, dachów.irawę kom 

Focha 63

Trwałą ondulację wykonuję 
pod gwarancją. Zakład fryzjer­
ski, Szamarzewskiego 1. 12120

OZMAIU, ST/tRMT H/»Ek6J

ttiiatj ni nUi messie, ni sultti i ni ita

Sprawy rehabilifiocyne
Sąd Grodzka w Rogoźnie podaj a dc ogólnej wiadome że następujące osoby, wyssane 

* H, HI i IV .......................... ......................................przez okupanta do H, EU i IV grupy niemieckiej listy narodowej lub do jednej 
wułiejowaroych, złożyli wniosek o refoabfflitacjęe
L. b. Nazwisk© a imię

K Nowiak Felicjo
2. Bednarek Franciszek
3. Bednarek Małgoscat© z d. Richartz
4. Muller Joanna z d. Kopami,ara
5. Masko Olga a d. Ulrich
6. Weigei Rudolf
7. Pehl Helen©
8. Huf Pelagia z d. Msadkowiek
9. Wolny Józef

10, Surma Elżbieto ■ d. Sturm 
lg. Ztibike Amina 
IB. Wiemfce Maria
13. Wienke Kom«tamojb
14. Schmidt Gerhard
15. Deutech Józef
16. De utach Małgo-naata
17. Scharoijk Mariamm©
18. Scbarnik Czes-haw
19. Krop© Stanisław*
20. Scheller Stami-skawi
21. SamoSńsski Henryk
22. Kroił Franciszka z d. Kokasadskn
23. Getrke Maria z d. Rejewsk*
24. Mołdrzyk Wiktoria z d. Obrowska 
2t5. Kopp Zofia z d. Kozłowska
26. Stasińska Kazimierz
27. Wc-driak Maksymilian
28. Penska Agnieszka z d, Kabat
29. Perska Melania
30. Penska Łucja
31. Ewert Arkadia z d. Scbcifcter
32. Schulz Mart* z d. Mikołajczak
33. Schulz Makeymfflhiam
34. Schulz Joanna
3ó. Łosińsica Anna x d. Arndt
36. Bonk Fcancrssuek
37. Bork Pelagia a d. Szymczak
38. Bork Zofio
39. Wtorkowski Tadeusa
40. Wtonkowska Bronisław
4il. Wto-rfcowsfca Irena
42. Wbor-kowska Czesław
43. Wtockowstoi Bmonisł-aw
44. Wtoakowtski* Agnieszka z d. Drews
45. Wtorkow?k* Ge-ogeańa
46. Pietach Magdalena
47. Pietach Aleksander
48. Pielach E-ugenia
49. Grabarz Stanisław
50. Grabarz Bea ta z d. Tornow
51. Gnabanz Gertruda
52. Grabarz Jan
53. Grabarz Leon
54. Poersch Marto
55. Hemke Helena
56. Jarcmba Jam
57. Jarcmba Anna z d. Schufcz
58. Jameanba Tadeusz
59. Pehl Marta z d. Wlcczyk
60. Weatial Leokadia z d. Nowak 
61>. Wojdziak Paweł
62. Jenisch Ludwika
63. Paluch Antoni
64. Cofta Anna
65. Steinke Józcda z d. Brączkowska
66. Steanke Oton
67. Ste-inke Helena
68. Lemke Franciszek
69. Wylęgała Anna z d. Głód
70. Wylęgała Anna
71. Okruch Agnieszka
72. Budner Antoni
73. Budner Anna z d. Kręcz
74. Budner Hieronim
75. Budner Cecylia
76. Bruch Antonina
77. Bruch Marła
78. Bruch Fnamolszek
79. Kiesow Małgorzata
80. Schulz Leon
81. Muller Krystyna
82. Smolercznk Ignacy
83. Smołarrczyk Maria
84. Smoierozyk Rajmund
85. Gust Roman
86. Gjut Teresa
87. Gutt Julianna
88. Gust Zofi*
89. Gust Maria
90. Mata Franoiszka z d. Graaryk 

Kto, wtedząc o tym. że osobv

Ewert

Stanisława z d. Oltmann

Data urodzenia Miejsce z»ainróes>zkamia 
IB. 5. 19217 Rogoźno
26. 1. 1879 Stofenicka
11. 8. 1684 Stoboióbo
31. 5. 1900 Wełna
23. 5. 1665 Roigcżno
4. W-. 1665 Rotgoćoo

Ryczywół 
Nowy Dwór, ptow. 
Długa Goślina 
Rotgoóno 
Niema iwdazca 
Rogoźno 
Rotgoamo

22. 4. 1919 
10. la 1871
27. X 1909 
10. 3. 1879
7. 4. 1876

26. 10. 1902 
15. 5. 1904
23. 2. 1902
8. 6. 1910

25. 3. 1909
20. 7. 1928
28. 2. 1903
2. 5. 1,906
6. 1. 1680
8. 8. 1913

23. 11. 1908
1. IB. 1892
2. 4. 1914
3. 2. 1886

19. 2. 1692
1. 1. 1894

17. 1. 1925 
30. 10. 1928
30. 12. 1911
6. 7. 1903

21. 1. 1930
25. 4. 1927
6. 1. 1912
3. 3. 1902

. 7. 4. 19W
13. 4. 1927
14. 10. 1926
3. 2. 1928
3. 2. 1928

26. 4. 1927
12. 4. 1890
31, 10. 1896
22. 3. 1921
25. 1. 1904
27. 5. 1928 
30. 11. 1928 
IB. 14. 1886 
21. 6. 1899
26. 1'. 1927 
26. 2. 1928
9. 6. 1929

15. 1. 1913
24. 4. 1904

8. 7. 1695
8. 6. 1897

18. 12. 1922 
12. 12. 1681

1. 11. 1903
25. 6. 1909

1. 12. 1883
23. 5. 1879 
30. 12. 1893
25. 1-. 1891
20. IX 1887
21. 5. 1925 
21. 7. 1897 
30. 3. 1879
23. 7. 1904
28. 1. 1903 
17. 4. 1877
26. 6. 1880 
30. 9. 1909
7. 3. 1924

29. 3. 1881
19. 5. 1889 
17. 7. 1895
30. 6. W05
3. X 1923

17. 2. 1923 
25. 7. 1887
18. lf. 1898
24. 8. 1927

9. 8. 1862
2. 8. 1865

18. 2. 1894 
18. 5. 1901 
15.-11. 1895
13. 8. 1696

Połajewo
Kowanówito
K-owanówko
Boiguaiiewo
Murowana Gofthtaa
Kemiń'sk»
Rogoże©
Rogoźn©
Parków©
liścików©
Rogoźno
Ryazywół
Sknzetusa
Sknzetiuisa
Skrzedius®
Połlajtew©
Tłuka wy 
Tłutkawy 
Tlukarwy
Murowana Goślina 
Ryczywół 
Rycoywół 
Ryazywół 
Murowana GoSlina 
Murowana Goślina 
Murowana Goślina 
Munowam* Gośko® 
Murowana GośKna 
Murowana Goślina 
Murowana Goślina

Skrzeitusz

Połajewo
Połajew©
Połajewo
Połajew©
Połajewo
Komor® ewo
Młynków©
Rogoźn©
Rogoźno
Rogoźno
Ryczywół
Komonzew©
Ryczywół
Rogoźno
Koraorzewo
Temow©
Młyr.kowo
Młynków©
Młynków©
Komoracwo
Komorzewo
Komorzew©
Komorzewo
Kr© sanek
Kooaamek
Kroeinek
Krosinek
Krosinek
Krosinek
Krosinek
Ryczywół
Tłuka wy
Połajewo
Gośriejewo
Goźcdejew©
Gościejewo
Rogoźno
Rogodno
Rogoże©
Rogoźno
Rogodno
Rogoźno

Nr akt 
54/45 
60/45 
60/45 
61745 
63/45 
72/45 
76/45 
7?/45 
87/45 
94/45 

102v'45 
146/45 
14/6/45 •
123/45
124/45
12S/45
129/45
130/45
132/45
152/'45
1155/45
1S6/45
160/45
161/45
162/45
163/45
164/45
165/45
166/45
167/45
168'45
169/45
1(70/45
171/45
109/45
172/45 •
173/45
174/45
175/45
176/45
C77/45
178/45
L79/45
18<k'45
101/45
182/45
183/45
164/45
1615/45
186/45
187/45
168/45
189/45
190/45
191/45
192/45
192/45
194/45
195/45
196/45
199/45
200/45
197/45
201/45
202 45
205/45
206 15
208'45
210 45
21<1'45
2O9'45
216/45
217/45
216/45
219/45
222'45
223/45
224/45
227'45
208'45
229,45

1/46 
19'46 
20 46 
30 46 
31/46 
32'46 
33 46 
35-46 
41/46

własnej w©U wpisane do jednej 
tych osób nie dało sd^z grup nłeou©cki.ej listy narodowej albo ża zachowanie s:e tych osób nce dato mc pogo­

dzić z polską odrębn©4c:ą .narodową lub też działdnoic icti w tym czarne W« 
dla Narodu Bołskdego, zaniecha zaw-dom/enda o powyższych faktach sądu grodricieg©
r rokuratora specjalnego sądu kam eg 
po dowiedzeniu się o tym, podlega karze

I Rogoźno, dnia 29 kwiotoia 1946.
więzienia
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eństwa publicznego natychmiast 
do lat 5.

Sąd Grodzki w Rogoiaie (Wlkp.)
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Lekarskie

Kąpiel o lccznfoze. Poznański 
Zakład Przyrodoleczniczy, Al. 
Marcinkowskiego 20, telefoo 
38-26. 14S24

Wolne posady

Pomocników szewskich aa do­
brą pracę damską, męską i re­
peracje ta wysokim wynagro­
dzeniem. Pulwfoki. św. Mar­
cia 22. m. 12. 14549

rtry (pomocą.). Oferty: P. 
Mielżyńskiego 8 — pod nr 
1183.46. 5-21

Uczciwą ze apooiem, czystą. 
Zgłoszenia Słoneczna 35, m 
2. 14490

Na wyjazd Jelenia Góra po­
szukuje uczciwą starszą oso­
bę, znającą gospodarstwo 
rolne. lubiącą berwgzłędną 
czystość. Półwiejska 35, m. 
5. 14768

Siodłany 3 młodszych przyj- 
mę. Słoneczna lOb. 14484

Gosposia uczciwa i czysta do 
eamodzaeltwego prowadzenia 
gospodarstwa domowego. M. 
Focha 32. m 7a. 14493

Uczeń kominiarski potrzebny. 
A. Ciłzyńskń, Swarzędz.

14508

Chłopca do posyłek poszuka, 
je Bank Pożyczkowy, Focha 
VE7. 14595

Księgowego młodszą włę fa­
chową przyjmńe Bank Po­
życzkowy Spółdzielczy, Poz­
nań. Focha 47. 14594

) Rutynowaną stenotypistka za­
raz potrzebna. Zgłooseata: 
Polski Związek Zachodni — 
Zarząd Główny, Poznań, 
Chełmońskiego' 2. 14806

Praczka i prasowaczka zawo­
dowa zaraz do Pralna Mecha- 
tocznej. Mńeliżyńskśeigo nr 4.

14808

Pomocnik obuwniczy zaraz 
potrzebny. Sienkiewicza 14.

14810

Do zaprowadzonego biura
księgowości poszukuję księ.

' gowego-bilacsrstiy ewtl. jako
•wspóLnika. Oferty: Księgair- 
naa Czytelnik, Armii Czerwo­
nej 1 nr 103. / 14787

Dziewczyna starsza do dzieci 
potrzebna zaraz. Aleje Mar­
cinkowskiego 11 m. 12. 14789

Krawcowe samodzielne ■ 
praktyką większych praco­
wniach potrzebne. Wysokie 
wynagrodzenie. Poznań, Mic­
kiewicza 13 m. 5. 14794

Dentysta - tka, siła wykwali­
fikowana., potrzebny do za­
kładu dentystycznego celem 
współpracy. Mieszkanie za. 
pewmione. Świdnica, D/ŚI., 
Sfcr. poczt. 19, 5-44

Pomocnik fryzjer skó, drtelny, 
potrzebny zaraz. M. Tocha 
nr -142. 14643

Pomocnik szewski na dobrą 
pracę damską i męską po­
trzebny zaraz. Kanałowa 7 
m. 1. 14647

Gosposia samodzielna potrze­
bna oraz panienka starsza 
energiczna do dwojga dzieci, 
najchętniej prowincji. Zgło­
szenia: Dąbrowskiego 12 — 
skład papieru. 14651

Panienka d-o pomocy w skła­
dzie potrzebna. — Gąsiorów- 
akich 10 m. 2. Pracownia 
czepek — kapeluszy. 14653

Krawcowa samodzielna zaraz. 
Sailon Ada. Rybarczykowa, 
J grochowskiego 10. 14660

Gosposia z dobrym gotowa- 
silem, wychowawczyni przy- 
chodn. do dzieci, możliwie 
z francuskim, zaraz. Waka­
cje na wsi. Tel. 63 80. 14663

Ekspedientka z branży kolo­
nialnej potrzebna. Sklep wiej. 
ski, Dąbrowskiego 5. 14666

Poszukuje szewca ca damską 
pracę. Warunki do omówienia 
na miejscai. Zgłoszenia: M. 
Focha 29 m. 8. 14666

Służąca młodsza gotowaniem 
potrzebna, Kraszewskiego 3. 
wytwórnia bielizny. Wejście 
e bramy. 14670

Pomocnica domowa z goto­
waniem (przychodnia) potrze­
bna zaraz. Wicrzbięcdoe 49 
m. 1. 14689

Dziewczyna uczciwa do
domowych zaraz potnz 
Zgłoszenia: Drogeria Poczto­
wa, ol. Pocztowa 1. 14694

Dziewczyna do dziecka i lek­
kich prac domowych potrze­
bna. Zgłoszenia: Mostowa 30 
m. 10. 14696

Pomocnik szewski na- repara­
cje i uczeń potrzebna. Sko­
rupki 13. 14700

Książkową, prażącą ca ma-
szycie, zaraiz angażujemy. — 
Pawłowski i Wiśniewski, Ma­
teriały Budowi. i Opałowe, 
Wielkie Garbairy 25. 14709

Młoda skromna panterka do
składu cukierków potrzebna 
zaraz. Oferty: ,,Gfos Wielko­
polski” nr 14732.

Czeladnik szewska na nowe 
obuwie potrzebny zaraz. Ma- 
dalióskaego 11. 14734

krawiec na duże sztoki, pod­
ręczna na męską pracę po­
trzebni. Szamarzewskiego 18.

14735

księgowy (wa), semodzielny, 
obeznany w sprawach poda- 
kowych, potrzebny naraz. 
Zgłoszenia.: F-a A. Jabłoński, 
Mwrsz. Focha 218. 14736

Stróż nocnv potrzebny zaraz. 
Zgłoszenia: F-a Jabłońska., M. 
Focha 216. 14738

Pomocnik młodszy z brandy 
spożywczej w charakterze 
magazyniera zaraz potrzebny. 
F-a R. Łukaszewicz i Ska, 
Poznań, W. Gorbary 4. 14740

Gosposia do sarood żadnego 
prowadzenia domu, czysta i 
uczciwa, potrze boa. Oferty. 
,,Gfoo Wielkop.” nr 14671.

Książkowa biłamsistka potrze­
bna zaraz lub 1. 6. Oferty: 
,,Par”, Poznań, Ratajczaka 7, 
pod 5.100. 15030

Posłaniec natycłunoaet potrze­
bny. Zgłoszenia: Konopnickiej 
20 m. 6. 14745

Na maj. państw, potnze-bena z 
maturą do pracy w bkarae, 
która przygotuje do 3 kl. gi- 
mmazjaiaeij. ' Oferty: ' ..Głos 
Wielkopolski” nr 14749.

Dwóch mężczyzn, kobietę do 
pracy. 100-mocg. gowpodar. 
stwe w mieście, poszukuję za­
raz. Dóbrize wynaigrodtoę. Adr. 
wskaie ,,Gło« Wielkopolski” 
nr 14751.

Buchalter do nowopofwstałego 
przedsiębiorstwa handlowego 
poszukiwany. Oferty proszę 
składać „Gira Wiełtkopokskił' 
nr 14757.

Chłopiec na prayłki (gocd-ec) 
potrzebny do bótma handlowe­
go Oferty proszę składać 
„Głos Wielkop.” nr 14756.

Potrzebna stamsra dziewczyno, 
do całkowitego prowadzenia 
gospodarstwa domowogo. Zgł. 
Bamchowica , Nowy Tomyśl, 
Stary Rynek 5. 14759

Nahlejacz (ki) potrzebny. Pra­
cowania cholewek Nfogolew- 
skich 8. 14764

Pońezoszarka do okrągłych 
maszyn potrzebna. Zgł.: Ry­
nek Łesarskj 3 m. 4. 14775

Magistry iarmacji poszukaj ę 
zaraz na stanowisko kiero­
wniczka apteki ne Poanorzu. 
Jferty: ,,Gł. W3kp.” w 5-10.

Ssaka posady

Kupiec restaurator £ zbożo­
wiec poszukuje posady kie­
rowniczej. Oferty: ,,Par”, Ra­
tajczaka 7, pod „5.73”. 14827

Ogrodnik, żonaty, z dłuigóle- 
toią praktyką., poszukuje sa- 
modzielnej stałej posady pry­
watnej lub państwowej. Cz, 
Fertykowskd, Dąbrówka, po­
czta Mogilnoi, 14779

Rutynowana ksfęgowia - bilan-- 
słstKa szuka posady od li. 7. 
^946. Oferty z podaniem wa­
runków: Księgarnia Czytelnik, 
Armia Czerwonej 1 nr 104.

14768

Szofer x zieforwm prawem 
aady ca samochody, i moto­
cykle poszukuje zaraz posada. 
Oferty: „Gł. Wlkp.” nr 5 26.

Pani, amająca chów drobiu, 
ogrodnictwo szuka odpowie­
dniej posady. Oferty: „Głos 
Wielkopolski” nr 5-31.

Wytwórca wifo i likierów, 
praktyka we Włoszech, szuka 
pracy. Oferty: „Głos Wielko­
polska” nr 14691.

Mam lat 40, dobra prezencja, 
energiczna, szukam zajęcia — 
najchętniej w gastronomii, 
prowadzenie pensjonatu lub 
podobne ewtl, przystąpię do 
interesu z współpracą i go­
tówką. Czekam propozycji do 
..Gfosn Wlelkop." nr 14710.

Kierownik tartaku, WŁaosista., 
lat 45, zmiiiemi posadę. Oferty: 
„Głos WieMoop.” nr 14714.

Panienka, znająca szycie, szu­
ka posady najchętniej do kra­
wiectwa. Oferty: ,,GŁ WieJ. 
kopo-lski” nr 14741.

Samodzielna, dobre gotowa­
nie, zaprawy, referencje do­
bre, z własną pościelą. Zgło­
szenia': Reja 6 m. 2 — Kowal­
ska. 14753

Gospodyni samodzielna, zna 
wszelkie zaprawy i prace, po­
szukuję posady na majątek. 
Oferty: „Gł. Wlkp.” nr 14771.

Siołer-mechanik z dużą pra­
ktyką poszukuje prący. Miej­
scowość obojętna. Oferty: 
,,Gta« Wielkoip." nr 14774.

Nauka

Tańców nowoczesnych wyu­
cza Adela Szczurkówna, Jan 
Szcanarck, Aleje Marcinkóws- 
feiego 2a porter. 14565

Bilanse zestawiam — księgo­
wość prowadzę godzinowo. 
Wawrzyniaka 29 m. 4. 1480(

Pomoc w nauce — języki obce, 
przygotowania do egzaminów. 
Krasińskiego 10 m. 2 (boczna 
Jasnej). 14705

OGŁOSZf Vf/ł DROBIŁ
pr^^>SZ!Wysf^afcSc^oIT10°'|WDie?™>OW,ZT<!l°it,O^t8'‘I“b^*,,o do ’3'tet' w «i 8-me! r«« <1° W-W « Poroanio
PFH i. wysp.aasltiego 10. I p.ętre, - Tel. S4.75 _ z> tcrminow, drak Adoiin,,traci, oie odp.wiad.

Tańce nowoczesne, swing, 
step, wyucza bałetraustrz 
Szczurek. Przecznica 3, m 8.

14536

Osobiste

Pani Halina prosa p. Tadeusza, 
zamieszk. na Łazarzu, który 
był na zabawie harcerskiej 
5, 5. 46, o podanie swego 
adresu do .Par” Pozssań, Ra­
tajczaka 7 — pod ,3,104”.

15034

Sprzedaże

Meble różne nowe — używcune 
komplety oddzielne sztuki, 
wielki wybór, okazyjnie. Ma­
gazyn mebli. Rybaka 6, telefon 
49-56. 13767

powielacze. Kochanowicz Ska, 
plac Wolności 13 (obok 3 Ma­
ja). , 11825

Muchołapki, truciznę na my­
szy poleca Hurtownia Droge- 
ryjna F. i G. Fraas Nart. — 
Wi. Kaiser, Poznań, Półwiej­
ska 39, teL 19-63. 13845

Materace i drełiszki, Pertck, 
Wrześnaewiez. Ratajczaka 7, 
I ptr , telefon 36-31. 14091

Radioodbiorniki sieciowe, ba­
teryjne, akumulatory, anody, 
płyty gramofonowe, najtaniej 
Dom Radiowy, św. Marcin 45a.

14245

Pianina najkorzystniej w ła- 
chowej firmie Drygas, Skarbo­
wa 15. 14459

Maszyny do picamża — rurwa­
na ozciooek —wszystkie ro­
dzaje pisma — na ezae prze­
róbki dajenry maszynę ra»- 
stępczą. W. Chrzanowski. Płac 
Wolności 2. 14617

Maszyny do pisania, lóazeiMa
księgowania — specjalista 
maszyny do Kctzenia „Bnr- 

roughs"'— przerabiamy ma­
szyny do pisania na układ 
polski fabrycznymi czcionka, 
ni. ,,Precyzja”, Poznań Wy<, 
spiańskiego 19. 14422

Nadzwyczajna okazja! Kamie­
nicę czteropiętrową dwufron- 
fcową, nieuszkodzoną, pięć 
składów, mieszkania komfor­
towe, bez długu, centrum Po- 
zmałniaj, z powodu wyjoswłu 
za granicę za bezcen sprze­
dam, cena 1.800.000 ,,Union” 
Poznań. Rzeczypospolitej 4,

14636

Setkę, dotr, etan D^bacici ej | Setkę M chodzie. Wrocławska 
3 m. 6, po poiudooo. 14650 M27 m. 3 — Kaczmarek. 14685

Klecę ó-łetndę. Dętrowskiejo 
41a tn. 7, godz. 12-44. 14Ó54

Stół składowy, Rab do gar­
deroby. biaAe, sprzedam. Gro 
bła 18, stolarnia podwórzu.

14658

Łóżeczko aowoczesoe. e4aravp. 
O© mŁStewowdue, ta,
napę, umywalkę sprzedam. 
Grunwaldzka 17 m. 5. 14665

Platform, u gumach, kotem. 
Podgórze św. Wojciech© 2627.

14667
Pianino sprzedam. Dębiedoa 6 
m- *>■ 14672

Wózek irtecfocy na sprzedaż. 
Poznań, ul. Dąbrowskiego 33 
m. 3. 14674

Maszynę do paaaoóa Reming- 
fon, do szycia „Sfogera”. Da­
szyńskiego 34 m. 4. 14675

Rzeżnictwo kompletne sprze­
dam. Oferty: , ,Gfoo Wielko - 
polski” nr 14678.

Sól szarą
100 kg 400,— zl 

sprzedaje
Cenfrala Męki

Kołdry pochowe okazrrfoie na 
sprzedaż. Dąbrowskiego 66 
m. 6. 14765

Willa peęcłopofeojoww, ogro­
dem — Sołacz, cena 850.058, 
sprz«ła Meteiski św. iMarcin 
nr 13. 14T728

Bufet dębowy od jadalni 
sprzedam. Adres wUoaże „Gł. 
Wieikopoklu" nr 94. 14778

Willa piętrowa, 10 pokoi, Wą­
sko Opery, ogród cała woł- 
oa. Cena 2.000.000.—. SowSd. 
skś, Zygm. Augusta 10, teł. 
36-75. 14935

Dom murowany, 6 pokoi, chle­
wy podwórze, okofo 2 morgi 
ogrodu, od Poznranaa 2. km. 
Cena 400.000— SawińsM 
Zygm. Augusto 10, teł. 36-75.

14834

Willę PwsBceykówku, 6 pokoi, 
kuchnia- morga ogrod«, sprze­
dam. Cena 875.000 — Sowiń­
ski, Zygm. Augusto 10, teł. 
36-75. 14S33

Kamienicę 3-piętrową, oficy­
ny, Łazarz, podwórze, ogród, 
bez długo, sprzedam nrvz. 
Cema 2.800.000,—. Sowińska, 
Zygm. Augusta 10, teł. 36-75.

14832

Parcelę 1« morga Puszczyk ów- 
kiu sprzedam. Cesia 100,000 —. 
Sowiński, Zygm. Augusta 10, 
teł. 36-76. 14831

Tapczany, materace, leżanka. 
„ Rekotnda", uŁ Kurzamoga — 
wejócie a Ratuszowej. 4-470

Pantofle dla nieboszczyków.
Zadachowska Ponoań, Ale.ja 
Marcinkowiskiieigo 16, I ptr.. 
ww. Marcina. 14267

Chłopiec do posyłek potrze­
bny zaraz. L. Błażczak, Kac. 
foka 7. 14722

Elegancka suknia Sfosbna, sty­
lowa, czysty jedwab. Kra. 
wiectwo, Piotrowski, Wały 
Jagiełły 14. 14766

Tapczany, leżanki, materace, 
fotele. Tapicemiła L. Pluciń­
ski, Długa 11. 14509

Tapczan nowy, leżankę ko­
rzystnie sprzedam, Grzybow­
ska., Półwiejska 31. 14797

Wirówkę nową sprzedam (750 
litrów), Pocmań, Knzyżowniki. 
Osiedle, Ptoln® 16. 14507

Jadalnia ncwoczesoo. 20.000; 
eliektrolirz okazyjnie. Półwiej­
ska 6 m. 9, 14809

Sypialnię nową orzechową,
używaną sprzedam. Wojciecha
2 m, 12. 14780

Sprzedam wesłfalkę na gest, 
piekarnik i zwykłe palenie. 
Grobla lb m. 1. 16014

Garnitur męski granatowy w 
paeki białe, mało, używany, 
sprzedani. Jansa Iii-go nr 112 
m. 20. 14781

Hallo uwagal Lampy radiowe 
kupuję i przyjmuje do bada­
nia po 5,— zi firmie ..Emka”, 
Wnochąwsfca 30, tel. 26-52, 

15043

Platforma, wymagają,ca wypra­
wy, e&aayjnię. Działyńskrch 2 
m. 15, ged-z. 15—16. 15024

Lodówkę ełiektr. kuchenną — 
220 Vęlt, zmienny, z motor­
kiem, w bardzo dobrym eta­
nie. kupię. Św. Marcia 1'8 
m. 4. tel. 48-20. 14782

2 okaa nowe, oszklone — 
167Xlil3 cm, sprzedam. Gnie­
źnieńska 57. 14785

Domek, 3X pokój i kochwia, 
usakedrony, blisko Poanania, 
ogrodem 1'30O mr — sprzedam, 
Bliżstzę informację: Gnieźnień­
ska 57. 14786

Sprzedam wóz. Wodtoa 13 
m. 10. 14793

Motor na ropę Junkeraa 25 
KM w dobrym stanie na sprze­
daż. Oferty: „Głos Wielko­
polski" nr 5-32.

Zarząd Gminny w Szamotu­
łach, po daje do wiadomości, 
że^ licytacja pięcia alei cze- 
reśaiowych w gminie Szamo­
tuły odbędaae się w dniu 
14 maja 1946 o godz. 16-tej 
w Zarządzie Gmin«.yra w Sza­
motułach ul. Lipowa (h. dom 
partyjny), pokój nr 3. Bliższe 
dane zostaną pedame na miej­
scu. 5-41

Przetwornicę Siemensa sprze­
dam. Wielkie Garbairy 7 m. 7.

14644

Wózek dziecięcy dla bliźniąt 
sprzedam. Małeckiego 1 m. 8.

14648

Skład z urządiaenśem, nadają - 
ey się na każdą branżę, od­
stąpię. Poznań, Graniczna 12.

14680

Krowę na mleko proed ocie- 
lemieni sprzedam. Różańska, 
Szreasiaww, pocortn Komorniki, 
p. Poznań. 14684

Okazyjnie ąproedoan tanio fu­
tro siłowe — ul. Rmepeckdego 
60, I Ptr. 14677

Ubranie burzowe, mmiejsza fi­
gura., fofoa-panaJt 6X9 aa film, 
klósme sprzedam, naaiesn 6.000’ 
Mostowa 14 m. 4. 14688

Wkrętki fornby) w dnzwwo z 
płajską ś pół okrągłą główką 
w rozmiarach 3X20, 4X40 i 
4X30 mon — większą ilość, 
sprzedam. Oferty: ,,Gł. Wiel­
kopolski” nr 14692.

Sprzedam sklep spożywczy w
śródlma-eścin. Wiadomość: uł. 
Krasińskiego 10 m, 2 (boczna . 
Jaismej). 14706 j

Radio, uniwersalny, zmieńmy, 1 
mtagloznę oko. Popłińskich 1'1 . 
m. 4, wysoka parter. 14715

Okazja! fotereu dobrze pro- j
sperający spożywczy i detóko. ' 
tesów zaraz do sprzedania. 
Gdańsk, Nowy Port ud. Pa. 
radiaiŁna 8. 14716

Parcelę Mosina pozy dworcu 
sprzedam. Zgłoszenia: Mosi­
na, Budzyńska 8. 14717

Radio unaw-eroakne — liliput, 
sprzedam. Długa 12 m. 8. j 

14719

Obrazy, patefon, rower męski' 
spraedlaon. Grudaemaoc 32 m. 2.

14721

Dom murowany, piętrowy, 4 
poikotjei, 2 kuchnie, duży ogród, 
Poznania 3 km. Cena 220.000. 
Sowiński. Zygm. Augusto 10, 
ted. 36-75. 14636

Kamienica oemtrum, dochód 
25.000 pbzed wojną, eona 1.900 
tys., sprzeda Meteiski,, św. 
Morodo 13. 14727 ,

Radio PhilŁpa uniwersalne orAa ' 
szafkę do stojącego zegara 
sprzedam. Poasnań, Słoneczna 
20 m. 5. 14772j

Wóz skrzynkowy 2 cele, po- 
wózkę sprzedam — ul. SokoJ- 
nfokich 31. 14726

Kamienica trzypiętrowa, ide­
alno potowe, przy Focha ce­
na 850.0001, sprzeda Meteiski. 
św. Maroia 13. . 14729

Willa dwumieszkaniowa — 2 
morgi atomi, Puszczykowie, 
cena 660.000, sprzeda Motel- 
dci, żw. Moreau 13. 14730

Kamienica trzypiętrowa, kom­
fortowa, 19 lokatorów, 6 bal­
konów. cena 900.000, sprzeda 
Meteiski, św. Marcin 13. 14731

Wirówkę sprzedam. Pocraań- 
Dębfoc, Gnrybowa 7 m. 2.

14733

Motocykl N. S. U. 200 cm, w 
bardaw dobrym stanie, siprze- 
dam. Ofer+y: „Glos Wielko- 
polski” nr 14737.

Konia, karą kla<a, pięccoletnią 
sprzedam. Leonarda 20. 14739

Sprzedam fotoaparat 1:2,9. 
maszynę do pisania nową. 
Oferto z ceną „Głos Wielko­
polski” nr 14744.

Dom 6X2 pokoje i kuchnie 
w tym 2 rotcy dwa pokoje 
wolne do remontu na prze­
mysł lub mieszkanie. Zg«»z.: 
Szymańskiego 7 m. 16. 14762

Obraz, piękny widok Gdań­
ska, n&tefon 1 inne nzeczy 
sprzedam. Górna Wilda 53 
m. lOa. 14763

Kapną

Maszyny do ptseaua, iiczesna,
powielacze, artykuły biurowe 
kupujemy. Kochanowicz Sna, 
plac Wolności 13 (obok 3-gc 
Maja). 11851

Kupuję k«eie stale na rzeź. 
Płacę najwyższe ceny. Samo­
chód transportowy do dyspo­
zycji. Rzeżnictwo końskie Ig. 
Nowak, Poenań, Górna Wilda 
26, tel. 21-10 i 21-11. 13208

Parafinę, stearynę, woski, ter­
pentynę, wazelinę, kalafonię, 
olejki, specyfiki, surowce che- 
macznę, szelak Dom Haedlo. 
wy ,, Fortuna” Poznań, Kaa- 
taka 7, telefon 39-21. 13435

Kwasek cytrynowy, wina y, 
Ątfar-Again, wanilinę, pieprz \ 
liście bobkowe, masło katka-

,,Arfa‘‘ Artykuły biurowe, 
Przybory śzkolne. Poznań, 
Szkolna 10, tel. 25-47. Zaku­
pujemy w każdej ilości wszel­
kie act. biurowe, szkolne, pa­
pier. stalówki, ołówki, wśocx- 
ne pióra, pnzybory technicz­
ne — kreślarskie itp. 13563

Serwisy obiadowe i do kurwy, 
kryształy, srebra, sztućce ku. 
puje Skład Porcelany, Pooniań, 
Mj«lżyńsłcieg0 Ig.. 13596

BIELSKIE
maierialy — podszewki 

zakup 14232
sprzedaż

W. Trojanowski
POZNAŃ, św. Marcin 18

tłuszcze parafinę, stearynę, 
worki — kleje sizewskóe i sto­
larskie — kauczuk, lakiery, 
pokosty, peodale kupuję. Hur­
townia Drogeryjoa, PócaLań, 
Półwiejska 39. Teł. 1963. 13846

Nakrętki buteleczka. tuby ku­
puje „Tur”. Wały Leseczyń. 
skieg© 11. 13930

Szlifierkę na pfosko na okrą­
gło i narzędziową kupimy. — 
Warsztety mecbanńcene ,,Me- 
twor”, Ksatoka 8. 14042

Maszynę pisana a, liczenia kupi 
„Tur Wały Leaajccoyńskiege 
nr UL 13981

Woski, glicerynę, tłusac®©, 
stearynę, parafinę, oleje ro- 
śliiame i zwierzęce, kalafonię, 
chemik a kia i fon-c surowce ku­
puje ..Fairmachemóa”, Poznań, 
Libelta 14, 14051

Zbiory znaczków pocztowych 
kupuje stale Witkowski, św. 
Marciu 18. 14244

Kapo jemy kalafonię, wszelkie 
żywice, woski, płyny orga­
niczne, oleje płynne i macnste. 
będąc konsumentem, zapłaci­
my n>ajwyższe ceny. Fabryka 
Lakierów, Poznań, św. Waw­
rzyńca 47, tek 21-20, 4-468

Cyrkle, suwaka, przybory ry­
sunkowe, papiery, ołówka ku. 

Księgóratia Gierozaka, 
i, G. Wilda 59. 14294

Mjt
Pozmu

J
Książki szkolne, naukowe, po­
wieściowe kaiegaabiary ku­
puje Księgarnia Gierczcka, 
Poaoań, G. Wilda 59. 14293

Trwałą ondulację wykonuje —
iw. Marcin 68 (dawmiej Gro­
bla 28), Kociałkowski. 14378

Waniliaę, kamenoe, Agar, 
staniol, kwasek cy-teyn-owy. 
olejki, mąsłe kakaowe i inne 
artykuły ctdcaersócoe sprzedasz 
najlepiej w wytwórni cukier­
ków Górcrrk, Wroniedo* 17, 
tal. 34-68. 14454

Tokarnie, wiertarki, frezarki, 
heblarki kupuje stale „Ha- 
tech*. Manoia 66. 14447

P«7 . . . _
mowę kupuje stole „Hotech”, 
Marcin 65. 14448

Spai
,.H»

Kupuję stoję de zapraw, pal­
nika do lamp nitowych, por- 
oełacę kryształy. Łosiński. 
Źydowskse. 33. 14123

Kupię małą elektryczną lo­
dówkę, ładną, dobrym sta­
nie. św. Maran 61, m 6b.

14618

Kapię motor elektryczny trój­
fazowy zm 3.000 efcrotów, 7—8 
PS. Wincearty Poeta, Poznań, 
ul. Mostowa 14. 14626

GHceryuę każdej ifoócd kuplę. 
Oferty: .. Gtoo Wielkopolski ‘ * 
nr 14801.

Motocykl b pccyazepką aa 
chodzie kup6 ,, Włepofana”, 
Pocznań, Dąbrowskiego nr 81.

5 43

Tokarń kilka, piłę do oięcfo 
metali (12 maa) kepią Włocław­
skie Młotewaie, Włocławek, 
Kfflpitoriina 4, toż. 13-16L 5-45

Agregat bemzymowy z dyna, 
roo-maszyną. Oferto z posia­
niem ceny „Głoe Wielkomoł- 
ski” nr 14639.

Maszynkę do lodów. Oferty: 
„Głoę Wielkcp.” nr 14640.

Parasole ogrodowe i krzesła 
ogrodowe kupię. Zgł.: Pi.tak, 
Poanaak Klonowi cza, 4 m. 6.

14641

Kuplę radio T efofirókeai «fbo 
Philips i stół okrągły rozcią­
gany dąb. ©ferty do „Gfos-u 
Wielkopolskiego” nr 14699.

Trosilia — kupię krnidą ifość. 
Oferty: .,Gtas WfolkocoJlski” 
nr 14700.

Tapczan kupię — frw. Marcia 
— Skład pałpiero. 14712

Kupię rodno, moie być ze­
psute. Kozia 5 m. 13. 14720

Maszyny trykotarskae kupię. 
Oferty: ,.Gfos Wiełkopołskń” 
nr 14723.

Maszynę do szycia w dobrym 
stawie kupię. Gen. Pmądzyń. 
skiego 56 na. 7. 14742

Elektr. aparat do spaw.
(PunkŁszweis) lub transforma­
tor 16 do 25 aznp. z na s ta- 
wionniem prąd zmderjiy. L. Ma­
tysiak, Poramań, «d. P&ekary 
nr 19. 14743

Lodówkę eiektryozaią — prąd 
zanierauy, kupię. Oferty; ,,Par” 
Ratajczaka. 7 — pod ,,5.61”.

14839

Kupię aiparać foto gra fikany 
,.Ro31ećflex”. Zgfosrcnia^ Te­
lefon 26-35. 1 14S38

Pierze - puch - wełnę kupuję 
Baodeł Muth, Poznań, 27 Gru­
dnia 12. W633

Zamiana
Trzypokojowe, ląsŁCBka, gaz, 
elektryczność, Jarocia. zaaiie. 
mię na mniejsne PozrnaA. ©f.: 
Ksśegan-ttia Czytelauik, Armii 
Czerwonej 1 nr 100. 14784

Dwupokejęwe komfortowe aa
takię lub większe z balkonem 
Itak •.gródkiem. Szwajcarska 5 
m. 7- 14698

Zamienię 2 pokefo z kochaną 
przy pl. Bcraardyaskim aa 
podobne lub pokój z kuchnią 
w Soł owo albo w pobliżu 
Opory. Oferty: „Głoa Wfclko- 
pekkń" ar 14701.

Pieniądz

180.800 zł. Prosa* o propo­
zycje — kupiec. Oferty: „Gł. 
Wóełkopołski” ar 14682.

Wolne lokale
Ubikację n« warsztat odstą­
pię za zwrotem remeatu — 
Dąbrwwskicfo. Oferty: Księ- 
goroża Czytelnik, Armii Caer- 
wroej 1 nr 99. 14783

Śródmieście 2 pokoje kuchmłą,
remoot, część mebli, odstąpię. 
Kwiatowa 13 m.z 7, od 3—5.

14792

Garaż w śródmraeócfo na 1 wóx 
beat wofoy. Oferty: „Gfos 
Wiełkopołski” nr 14756.

4 ubikacje en przemysł oraas 
skład wynajmę, Zgłosz.: Focha' 
168 — Kawiarenka. 147611

PoWj dla prayfozAryak. Adres
wakaAe ,,Gfo« Wielkopolski” 
nr 14769.

Szuka lokalu

Lekarz dentysta poszukuje w 
centrum miasta na praktykę
2 do 3 pokoś, nie wyżej dru­
giego piętra, ©ferty „Par". 
Ratajczaka 7. pod 4.626. 14428

2—3 pokoi x kuchnią poszu­
kuję. Oferty: „Gfos Wielko­
polski" nr 14545.

Kupiec ramodzśehry bezdziet­
ne snałżeńrtwo poszukuje mie- 
sokonia Mrn^djŁ-efoe^a. dwa 
pokoje z kuchnią, tajni erką 
najchętniej w wiili. Zwrócę 
k^.^zty albo przeprowadzę po- 
woźey remort. Oferty: „Crfoe 
Wielkopolski” nr 14501.

Jeden lub dwa pokoje kneb- 
nrą szuka spokojny lokator, 
okolica obojętna. GŁ: „Głos 
Wielkopolski” nr 14474.

Lokali nadających się na la- 
boratorawn i kantor ewtl. w 
podwórza niski parter do pier. 
w«ege piętra ewtl. odbudo­
wę poszukuje. Oferty adres 
Dąbrowskiego 53/55, m 8.

14597

Mieszkania 2 do 3 pokojowe­
go na cele handlowe, Jeżyce 
lub Łazarz, najwyżej I. pię­
tno ewtL odbudowę poszu­
kuje. Oferty adree Dąbrows­
kiego 53/55. m 8. 14596

Poszukuję li—2 pokoi kuchnią, 
zwrot wszelkich kosztów, tak­
ie kup® meble. Sandor ska, 
Szamarzewskiego 11 m. 6.

14795

Lokalu na warsztat mcchanr. 
czny posawkuję. <W>crfv ,,Gł«O« 
Wielkopolski” ar 14801

1—2 pokoi, meblami lub bez, 
bea uiywaAnoóai kochnń, ła­
zienką, dla poinri koosulabu. 
Oferty: „Głoa WżeAopolski” 
ar 14638.

2 pokoi a kuchnią poozadraję. 
Kowuto remontu zwrócę torb 
pme]xwwadizę remoat. Oferby : 
,,Gło« Wielkop.” ar 14645.

Student (ertl, dwóch) posam- 
kuje pokoju. Łaskawe orferty 
„Gftoo Wielkop.” ar 14655.

Bezdzietni szukają mńieezkoiniia 
woiględnae pustego pokoju. 
Adres wakacie „Głoa Wielko, 
pofoki” nr 14606.

Dobrze eytuowany posrokuje 
-pokoju umcbtowttnetfB. Oferty 
„Gto® Wielirop." nr 14708.

BECZKI
bukowe 1 inne, w’adra 
łtp. wyrabia i dostarcza 

Fabryka beczek 
iotBDl Sina] Sp.ii.ii. 

Grabów n/Prosną
15040

Poszukuję pokofu umeblowa­
nego. Of erty: ,.,Głio« Wielko- 
pokski” nr 147111.

Poszukuję •i-połoofowefjo mie- 
setkama wyremociowameg-o lub 
do neuwwDtu. Warunki do omó­
wienia. PSilne. Wiierzibięcace 
43a, m. 4, 3—4 g. p. p. 14755

Potrzebny duży komfortowy
pokój (najchętniej bez mebli) 
z tażywa'law>ścaą kuchni dła 
dwóch osób. Tei. 64-16. 14760

Dzierżawy

Do wydnóerżaweesifo dom z ra-
biKtowauriaimi gospodarczy mi, 
o-grodera, po-Ieum, nadający się 
na restauracją lub lcotfoniałkę. 
Pelagia Lorenc, Pokroywtno — 
Poznań. 14829

Poszukuję piekarni dzierżawy 
w mieście. Oferty: „Gfos 
Wdełłropołski" ar 14657.

Wydzierżawię skład oadający 
yię na drogerię l-ub inne przed- 
saębforetwo w Ostrorogu, pow. 
Szamorttóy. Zgłoszenia: Droge­
ria Pocrfowa, aL Pocztowa 1.

14695

Zguby

Zgubiona da. 4 mafo br. tram, 
wafo or 10 między gódz. 16 
a 16.30 czarną tekę skórzaną. 
Prosi się ucociwe^o znialaizcę 
o zwrot tyłka teki woźnymi 
ootbatkanni, książkami — na­
zwisk© Przybylska. Adres: J. 
Schmiielt, Mmtejkn 45, m. 8, 
oficyna. 14652

Unieważniam skradzfone
wsusalkie dokumenty, legity­
mację pocztową nr 3327/2 na 
aarwisko Dotm&aSkia Pasterak, 
żona Władysława, pe-eztylio - 
na, wystawioną Dyrekcję 
Poczt, T elograL Pocznań — 
20. 12. 1945. 14662

Stanisław Sieczkowski, syn 
Błażefo i Urszula z Jarząb­
ków, urodzony dnia 21. 3. 1909 
w N-euti erk ea Pa Ameryki 
Północnej, a wuoŁesakały w 
Szcm bo rowie, gsn. Strzałkowo, 
pow. Wnzieśaua, zagubił kartę 
rzcarre-ślnacizą ar 368, wydaną 
przez Starostwo Powiatowo w 
Kaańaie, świadeotwo praemy- 
sfowo, pożyczkę państwową 
na zł 2.000 i rameldowamie 
z gminy Strzałkowo. 5-35

Skradzione dekunrenrty. kartę
rejestracyjną wystaw, prze® 
Konwsatriat VII Poznań 1(945 r„ 
leigśiymację shiżb. ar 11(04/2 
ma aacrwwsko Marta Szymań­
ska, Dyr. ©kręg. Poczt Po­
znań, zam. Długosza 20 m. 2, 
amieważciam. 14656 ■

Bogucka kurtę reja- 
ią< papiery iowakdzkie 
ftrósao Stanisław Bogu­

cki — uoieważaiaąn. 14605

Skradzioną książeczkę woj. 
skową. wydaną oroez 
stkę 186116 D Toruń, 
ewakuacyjną, kartę przerw- 
dłeńczą aa nazwisko Dcm-tr 
Trek, rocaaók 1914, miewa, 
żetom, 5-33

Toruń, kartę

Unieważniam zgubione dowo. 
dv orofcćste nc r.łz^ykc To. 
m-a-rz Grz.-h. ar. 21. 8. 1909, 
zamieszkały w Poznaniu uł. 
Dzżałyńskich 6 m. 2. 14669

Zgubione dnia 1. 5. br. im sco- 
sśe okręecej do forto l*a Me-
nikaw© pamiątkową pa pi ero- 
śnżcę. Uczci wc-go zaafozcę u. 
prasza się o zv.rct za wyoa- 
grudz-e-fom. S. Toluk, Rona, 
ca Maja 58b m. 8, Starolęka.

14673

Zgnbieaą kartę rejestracyjna 
RKU Gniezno ua nazwieka 
Bolesław Borykak imrówa. 
iatom- „ 14637

Zginął wilk, soboto, 4. 5-, 
Sołacz. Oddać za. wynagno. 
dresu em. Niecała 8 ni. 7. 
Przestrzega się przed kupnem.

14676

Unieważniam zagubioną kartą
cwckuac-. jną nr 2176 na na­
zwisko Broetsłcwa Terleckie­
go, wydaną przez Pełnomoc­
nika w Grodnie. 14679

Zgubioną książeczkę wojsko­
wą, inne dokumenty — Zy- 
gtaiunt Turowska, Gokęczewo, 
unieważnaom. 14681

Unieważniam zgtAóooe na szo­
sie Kórnik—Po zwań dokn- 
nrontr (metryka, świadectwo 
wojskowe, legitymacja azkot- 
aa, PUR-u i inne) n«a noawi. 
sko Kazżmierz Rakowski. 
Zwrot wynagrodzę. Wierzbeę- 
cńoe 57 m. 4. 146.77

Zgubioną legitymację PKP
aniewiaiaMoen. M. Noumao — 
Madalińskiog© 7. 14690

Skradzione waagł. aagobtooe pa­
pieży, lęgitymacjiai kowal, ee 
4631 1 (Kemnkarta) wyetow, 
Warszawa 1942 r., świadectwo 
Szk. Handlowej, książeczka 
Ub^zpieeaąiftierw* Poznań w 
dmć/u 13. 4. br. w pociągu Bo- 
□nań—Snoda — imócv.i’żnzasn. 
Jenny Cznsprywiak, Poznań, 
Kanałowa 6 m. 19. 14697

:gubśe®e d 
mendy Rudolfa Kaanyka, kartę 
ropatakacyjną. Kcnokoirtę, ao-

Unieważniam skraidzóoca aa. 
Buddowamie nu<lćcyjoe, kole­
jowy tfowód tożsainioócń 1760. 
Marta Snrurawa, Poaajnń, Pó£- 
wfojska 9a. 14707

Zgubione ©sobśste dokumenty 
na naewńsfco Bernard Białkow­
ski, pper., zawiweszikały Kręta 
6 m. 16, unaeważnaana. 14713

Unieważniam kartę rejestra­
cyjną wydaną przez RKU Po. 
zmań na nazwisko Władysław 
Zajdel, Poznań, Spokojna .16.

1472S
Zgubioną kartę rofo?»tracyjosą
RKU aa noziwisko Stamisław 
Szytnaraiok — umnewuanneaim.

14748

Unieważniam agtobfoną legaty, 
mację U. P. na nazwisko Bar­
bary FófopowŁcot. 14750

Zgubioną legitymację szkołraą 
nr 2394 wydaasą psmez U. P- 
n» nazwńiabo Ańitoaai Dem- 
bowski, unfeważatóaaa. 14753

Unieważniam prawo jazdy or 
76211 i dowód ocobósiy. AaitócaŁ 
Sikero. 14(754

Unieważniam ngtibiooe xa»-
śiwtodczienie o rejestracji wy- 
stawuoiRe przez RKU Kał&śm 
na oazwńisko Autowi Bartna - 
czak. 14770

Unieważnia sńę zańwwadkyDetrfo 
repestnac-jii Musielaka Mieczy­
sława n Maoszkowai, ar. 17. 9. 
1963, wydaaą praea RKU w 
Jarocinie. 14770

Lisa rudego sgubfono nc edtzifo- 
la., 5. 5. 46, gode. 1(8.10, do 
tramwaju linii nr 4, przysta­
wek Focho—Potworowskiego. 
Ueraeawego zzwtłazcę prosoę 
zwrot. Wynagrodzę. Kozłow­
ska Wando., Stablewskieigo X 
m, 8. 14777

Poszukiwania
Jana Swiaarowfeza, praedmo- 
jcoffięg© starostę w Śwśecóa 
(Poęjproe), b. więźnia w 
Oświęeśmtu for 6006), pasmu- 
kuje żona. Wiadomość apro- 
sma sdę kierować: J. Świna, 
rowie®, Świecie n/W., Pomo­
cna. 18048

Poszukuję matoła totogo sto- 
stneeńea Bogdana Piórkow­
skiego, ar. 9. 2. 28, osfototo 
w Puszczykowie Sbarpm, pow. 
Paamań. Kto hy wfotfriał coś­
kolwiek o je<*o fosie • miej­
scu pobytu obecnego, prooao- 
«y jest umilcie o zawiadoome. 
aie Jaaamy Kleśnedierówny w 
Gnieźnie, Wrzesańs&a 19 m. 3.

14796
Ktokolwiek znał w obosre 
Aświęoicaćn Aleksandra Stey- 
ermajlca gorąco prosaooy jesż 
o podanie amcmegółów jego 
pobytu i żrażerci Cecylńi Stoy- 
eranark, Gdańsk - Wroeancx, 
Potokowa 37. 3-46

Kto modę wskórać adres Ja- 
niiiny Gombrowicz ostatnio ®a- 
mieiszkałei w Pozuaróu. PUK, 
ftybakż 20. Darni wynagrodzę. 
nie. Z głos zora: WroniecSra 13, 
reatawracjou 14776
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